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Komisjo Polskiego Czerwonego Krzyio w Katyniu
Odprawienie egzekwii nad grobami polskich oficerów

SMOLEŃSK, 20. 4. —  Falrt od- 
«-ycia masowych grobów oficerów 
kolskich, pomordowanych w podstęp­
ny sposób przez komisarzy bolsze­
wickich w Iesie kolo wsi Gniazdów- 
Katyń, odbił się głośnym echem w 
harodzie polskim.

Kilka dni po pierwszej komisji, 
której członkowie pochodzili ze wszy- 
•tkich warstw społeczeństwa, do 
Gniazdowa udała się specjalna ko­
misja Polskiego Czerwonego Krzy- 
**, mająca za zadanie przeprowadze­
nie identyfikacji zwłok. W  skład ko- 
Jnisji wchodzili: ks. kanonik JASIŃ­
SKI Stanisław, dr. med. SZEBESTA 
Adam, dr. mcd PRAGŁOW SKI Ta­
deusz, K LA PPE R T  Stanisław i red. 
"larian M A A K  z Krakowa oraz hr. 
Kazimierz SKARŻYŃSKI, Ludwik 
KOJKIEWICZ, Jerzy WODL1NOW- 
SKI, dr. Hieronim BARTOSZEWSKI, 
Stefan KOŁODZIEJSKI, Zygmunt 
POHORSK1 i Roman BANACH * 
Warszawy,

Po przybyciu do Smoleńska, człon­
kowie komisji P. C. K. wzięli udział
*  Mszy żałobnej za dusze pomordo­
wanych oficerów polskich, celebro. 
Wanej przez ks. kanonika Jasińskiego.

Bezpośrednio potem delegacja u- 
4ała się do lasu pod Katyniem, gdzie 
**łonkowie komisji zwiedzili groby, 
naocznie przekonali się o ogromie 
tej straszliwej zbrodni, przeprowa­
dzili rozmowę z miejscową ludno­
ścią, przy czym lekarze, wchodzący 
W skład komisji, dokonali oględzin 
*wiok. Ks. kanonik Jasiński odpra­
wił przy tej okazji egzekwie nad 
krobami i posypał szczątki bohate­
rów grudkami ziemi, przywiezionej z 
Ojczyzny.

W  celu zapoznania się z dokona, 
nymi już pracami, delegacja miała 
®U)żność oglądnięcia dokumentów o- 
*ób już zidentyfikowanych.

W  godzinach popołudniowych 
przedstawiciele PCK. powrócili do 
Smoleńska, przy czym trzech urzęd­
ników biura, informacyjnego PCK 
narządu Głównego w Warszawie po- 
**stało na miejscu celem dalszego 
kontynuowania rozpoczętych prac. 
Odkopane zwłoki oficerów polskich, 
Po zidentyfikowaniu, pochowane bę­
dą na świeżo założonym cmentarzu. 
Każdy grób będzie chwilowo ozna. 
**ony numerem kolejnym, pod któ­
rym wpisane będą dane identyfika- 
*yjne-

Ze względu na ogrom prac przewi­
dziane jest wysianie dalszych pra­
cowników P. C. K., jak również kil­
ku lekarzy-spccjalistów.

SMOLEŃSK, 20. 4. —  Część
Bonków delegacji polskiej, która 
Pfzybyła tu we środę ub. tygodnia, 
**trzymala się na czas bliżej nie­
określony w Katyniu celem podję.

wstępnych zadań, związanych z 
^tatecznym przejęciem przez PCK 
dalszych prac przy identyfikowaniu 
‘ fupów, znajdujących się w grobach 
•basowych pod Katyniem. Pozostali 
Członkowie delegacji udali się w dro- 

powrotną do Warszawy, wzglę- 
dtlae Krakowa.

* * •

KRAKÓW , 20. 4. —  Na sklepieniu 
•uebioe gasną okienka gwiazd, za­
myka swe rozżarzone wrota księżyc,
* mroku wyłaniają się poszarpane 
rbcy kamienic... Za oknami z tur- 
*°tem przejechał jednokonny wózek, 
*cho oddało kroki wczesnych prze­
chodniów —  miasto Smoleńsk budzi
*^do znoju dnia.
Odgłosy te wplatają się w mo.

SMAGACZ Stanisław, kapitan, znaleziono kartę pocztową i wizytówkę.
M A RTIN  Piotr, inż. urzędu patentowego w Warszawie* Przy szczątkach znaleziono do­

wód osobisty, świadectwo szczepienia z Kozielska oraz kopertę.
ŚNIEGOCKI Stanisław, ur. w 1902 roku. Znaleziono książeczkę oszczędnościową.
BRZEZIŃSKI Stefan, porucznik rachmistrz w urzędzie wojewódzkim w Wilnie, zam. 

w Warszawie przy ul. Kieleckiej 35. Znaleziono przy nim pismo Urzędu wojewódz­
kiego w Wilnie, rachunek oraz notatnik.

Przy szczątkach oficera, którego nazwiska nie zdołano stwierdzić, znaleziono notatnik.
W IT K IE W IC Z  Jan, podpor. ur. 1 czerwca 1909 roku. Przy szczątkach znaleziono ksią­

żeczkę wojskową oraz książeczkę pocztowej kasy oszczędności.
GROTTKUCŻ Tadeusz, zam. w Warszawie, ul. Akademicka 5. Przy szczątkach znalezio­

no prawo jazdy, świadectwo szkolne, oraz miesięczną kartę tramwajową.
DASZKIEW ICZ, podpor. Znaleziono dowód osobisty.
KACZMAREK Stanisław, podpor. pilot. Znaleziono przy nim dowód osobisty, zezwolenie 

na broń oraz wizytówki.
Przy zwłokach pewnego kapitana, którego nazwiska nie zdołano na razie ustalić, zna­

leziono notatnik zapisany do dnia 22. marca 1940 roku oraz wyblakłą fotografię z datą 
4 kwietnia 1940 roku.

Przy zwłokach pewnego oficera znaleziono notatnik z adresem: Helena Koniczka, Lesz­
no, I\vnek Kościelny 2.

MASS A L I  ONI Piotr, znaleziono kartę pocztową i listy.
GOŁĄBUS Tadeusz, major, znaleziono dowód osobisty.
KUSZELSKI Stanisław, major, ur. 10 września 1894 roku w Jaworowie, znaleziono ksią­

żeczkę oszczędnościową.
G ĄSIEW ICZ Edward, major, znaleziono kartę pocztową.
K O W A LIK  Arkadiusz, kapitan, znaleziono kartę pocztową.
KUKULSKI, podpor. Znaleziono dowód osobisty i dobrze zachowaną fotografię.
M A LIN O W SK I Ryszard, ur. 3 czerwca 1898 roku w Łuńću, zam. w Sarnach przy ul. Ko 

lejowej 37. Znaleziono przy nim książeczkę żołdu.
Przy zwłokach oficera, którego nazwiska nie zdotano na razie ustalić, znaleziono notatnik.
ŻÓ ŁTOW SKI Stefan, podpor., ur. 13 marca 1902 roku w Kargowej, znaleziono książeczkę 

żołdu.
SARNO W ICZ Kazimierz, kapitan, zam. w Warszawie, ul. Sienna 26, m. 13.
DOBOSZ Piotr, znaleziono znak rozpoznawczy z napisem 102 Wilejka 1912.
K O W ALKO W SK I Adam Mieczysław, znaleziono kartę pocztową z nadawcą Kowalkowski, 

Warszawa, ul. Piusa XI. nr. 23, mieszkanie 5.
M ATKO W SKI Stanisław, por. ur. w roku 1900, znaleziono znak rozpoznawczy, wizy­

tówkę, zezwolenie na broń i fotografie.
ILK O W S K I Piotr, kapitan, znaleziono kopertę, wizytówkę, świadectwo szczepienia i ka­

lendarzyk.
Przy zwłokach jednego z oficerów znaleziono wyblakłą fotografię z nazwiskiem Szlamłn 

Filip, oraz dowód osobisty tudzież kopertę listu, wysianego do Kozielska, posiadającą 
stempel pocztowy Warszawa dnia 30 lista pada 1939.

Przy szczątkach pułkownika kartkę z adresem Karola Gawdzińska, Warszawa, ul. Insty­
tutowa 1.

Przy szczątkach jednego z oficerów, którego nazwiska nie zdołano stwierdzić, znaleziono 
miesięczną kartę kolejową z fotografią oraz część koperty ze stemplem pocztowym 
Katowice 11 sierpnia i939 roku.

Przy zwłokach majora z 27 batalionu kolejowego znaleziono dobrze zachowaną książecz­
kę wojskową z fotografią, list oraz dwa kalendarzyku

dlitwę księdza, towarzyszę cichym 
pojękom dzwoneczka, drgającego lęk­
liwie w niewielkiej przestrzeni po- 
kojn.

W  TEJ C H W ILI ODBYW A SIĘ 
MSZA ŻAŁOBNA ZA  DUSZE OFI­
CERÓW POLSKICH. PIERW SZ \ 
MSZA DLA LUDNOŚCI CYW ILNEJ 
OD LA T  K ILK U N ASTU , ODPRA­
W IA N A  W  SMOLEŃSKU PRZEZ 
KSIĘDZA KATOLICKIEGO, K A ­
N O N IK A  STA N ISŁA W A  JASIŃ- 
SKIEGO.

Ciemna plama ornatu kontrastowo 
odbija od stoiu ołtarza, wyciosane­
go z prostego drzewa i jasnych ra­
mion krzyża, rozpiętego nad głowa­
mi modlących się. A  dalej kilka ła­
wek i pochylone postacie członków 
delegacji i komisji zarazem Polskie­
go Czerwonego Krzyża. Kapłan ci­
chym głosem odprawia nabożeństwo.

Odpowiadają mu dwaj ministranci, 
siwowłosi mężczyźni, hr. Skarżyński 
i p. Klappert.

Podniesienie!
Gną się postacie w przyklęku, 

monstrancja uniesiona ku górze, 
płynie gorąca modlitwa za tych 
wszystkich, którzy ponieśli śmierć 
męczeńską..

JEDZIEMY 
NA MIEJSCE KAŹNI

Słońce wypłynęło na ocean nieba
i nie odczuwa się nawet zmiany tem­
peratury między Krakowem a Smo­
leńskiem. Wzdłuż szosy rozsiadły się 
pojedyńcze osiedla: małe chatynki,
ubogie, wymarłe.. Wjeżdżamy w la­
sy. Uprzejmy szofer informuje, że 
jeszcze tylko kilka kilometrów dzieli

nas od lasku na Koziej Górze. Z le­
wej strony toczy swe worly Dniepr. 
Blisko brzegu przebiega linia kole- 
jowa. W  tej chwili przejeżdża po­
ciąg zwalniając tempo. Zatrzyma się 
na stacji Gniazdowa.

Mijamy szosę prowadzącą od sta­
cji. Tędy wieziono w ciężarowych au­
tach oficerów polskich do lasku na 
Koziej Górze. Motor warczy głucho 
z wysiłkiem. Pniemy się pod górę. 
Na szczycie skręcamy w lewo. Wąska 
drożyna, kręta, była szlakiem bez­
powrotnym dla tysięcy mężczyzn, 
których wina p rle i fa  tylko na tym, 
że byli oficerami.

Kilkuletni lasek drzew świerkowych 
rzednie z każdą chwilą. Pa przeje­
chaniu około 100 metrów wydosta­
jemy się na szczyt. Z prawej strony 
spadziste zbocze góry odsłania małą 
polanę ograniczoną jeszcze małymi

drzewkami. Odbijają one Barwą
świeżej zieleni od ciemniejszego po­
szycia lasu. Słodkawy zapach roz­
kładających się cial wywoiuje na­
tychmiast mdl ści.

Miejsce jak gdyby stworzone na 
kaźnię..

ZIEMIA Z OJCZYZNY 
M1£SZA SIE Z PROCHAMI 
NASZYCH BRACI

Cztery groby, z których największy 
ma około 20 metrów długości, o m. 
głębokości j 12 m szerokości, są już 
odkopane. Pomiędzy nimi na wolnej 
przestrzeni leżą zidentyfikowane już 
ciała pomordowanych; szereg za sze­
regiem pokrywa stok góry. Nad naj­
większym grobem stoi w milczeniu 
delegacja Polskiego Czerwonego 
Krzyża.

Ksiądz znakiem krzyża błogosławi 
groby. I  padają znów sio>va modli­
twy: wieczne odpoczywanie racz im
dać Panie! A  las wokół szumi, gną 
się drobne gałązki dwuletnich sadzo­
nek, targane wiatrem, gną się, jak- 
gdyby świeżą jedliną chciały ukryć 
przed oczyma ludzi straszną prawdę..

Rozłożone zwłoki przedstawiają 
widok tak makabryczny, że trudno 
zakląć w słowa uczucia nurtujące 
widzów. Odbija się to na twarzach 
ściągniętych skurczem grymasu.

Grudki ziemi z kraju ojczystego 
przywiezione przez delegację, roz­
rzucone ręką duchownego, padają na 
groby pomordowanych. W górze po­
zostaje chmurka pyłu, którą szybko 
zgania przepojony wonią zgnilizny 
oddech wiatru.

JAK WYGLADA 
GENERAŁ SMORAWIŃSKI?

Dwunastu członków delegacji P.
C. K. przystaje w pewnym memen­
cie nad zwlpkami generała Smora­
wińskiego. Można dokładnie rozpo­
znać dystynkcje generalskie, gdyż 
o ile same zwłoki znajdują się w 
stanie silnego rozkładu, to umundu­
rowanie zachowało się dobrze: zie­
lony płaszcz żołnierski, pryczesy z 
lampasami generalskimi, przepasane 
żołnierskim wąskim paskiem, na 
bluzie odznaczenia, pas oficerski z 
przypiętymi oznakami POS-u i OS-u, 
tuż obok zwłok wala się przyrdze- 
wiała już, składana łyżka wojskowa, 
buty z cholewami podzelowane gu­
mą, chusteczka z niebieskim szla­
kiem i zwitek pieniędzy —  to wszy­
stko można zauważyć na pierwszy 
rzut oka. Obok generała Smorawiń­
skiego ułożone są zwłoki żołnierza, 
który prócz dokumentów, posada! 
w kieszeni portmonetkę z zawarto­
ścią kilku groszy, futerał na oku­
lary ze znaczkiem firmy Czerwiński, 
Warszawa, Krakowskie Przedmie­
ście, i kromkę zapleśniałego czer- 
stwego chleba, przedzieloną na dwie 
połówki, owiniętą w chusteczkę,
spiętą agrafką. Bał się biedak wi­
docznie, by mu nie odebrano ostat. 
niego kęsu. Z boku rozłożonych
zwłok walają się rozmaite rzeczy 
codziennego użytku, jak pędzle do 
golenia, rączki, ołówki i masa pol­
skich pieniędzy.

Członkowie delegacji rozchodzą się 
po wszystkich grobach w poszuki va- 
niu znajomych. Przy sposobności
lekarze dokonują oględzin zwłok i 
stwierdzają ponad wszelką wątpli­
wość, że oficerowie polscy zginęli na



■feutek otrzymania strzahi rewolwe­
rowego w pulylicę.

•Niezatarte wrażenie w mej duszy 
wywołuje odnalezienie zr.lok mego 
znajomego, porucznika ZDIiOCHEC- 
KIEGO Romana, z 17 pułku pie­
choty w Rzeszowie. Znałem go je- 
Bzcze z lat młodzieńczych. Urodził 
się w Bochni, kilka lat mieszkał 
przy rodzicach w Brzesku, gilzie na- 
stępnio ożenił sćę z młodszą kole­
żanką szkolną, Piekosińską Danutą. 
W  mundurze posiadał on jeszcze wi­
zytówkę i list z domu.

WIDOK JEST GORSZY, 
NIŻ SIĘ SPODZIEWAŁEM

Lecz nie ma czasu na zastana­
wianie się nad jednym; jest ich 
setki, tysiące... leżą cisi, z twarzami 
zwróconymi do ziemi. Cisi, lecz 
groźni wymową swego wyglądu, wy. 
glądu pomordowanych oficerów, któ­
rym nie odebrano pasów. Pas nie 
mógł przecież ochronić głowy.

Nieprzyjemny zaduch zmusza 
wszystkich do opuszczenia grubaw. 
Delegacja znajduje się ponownie na 
drodze leśnej. I tutaj również po­
wietrze jest nie do wytrzymania. 
Żołnierze, pełniący służbę przy gro­
bach, palą ogniska, podkładając ga­
łązki jediiny. Lepszy jest dym, niż 
powietrze gnane znad dołów śmier­
ci. Przedstawiciel P. C. K. z Kra. 
kowa p. Klappert, zapytany, jakie 
odniósł wrażenie, odpowiedział: wi­
dok jest gorszy, niż się spodziewa­
łem!

CO MÓWI 
OKOLICZNA LUDNOŚĆ?

Już poprzedniego dnia c Linkowie 
delegacji mieli możność zaprznania 
się z zeznaniami okolicznej ludności, 
złożonymi na p śmie. Obecnie jest 
sposobność sprawdzenia tego Pan 
Skarżyński z Warszawy, w Jadający 
językiem rosyjskim, bsda kilku 
świadków. Siedcmdziesięciol tui sta­
rzec o zbrudzonej twarzy, opowiada 
cichym głosem o tym wszystkim co 
widział i słyszał .w pierwszych mie­
siącach 1940 roku.

Kriwaserzew Iwan, urodzony 20. 
" 6. 1915 r. w Nowych Batckach nr. 

119, pracownik kołchozu w Gniazd o- 
wie zeznaje m. in.: „W  mies ącach
marcu i kwietniu przychodziły do 
stacji Gniaz.dowa 3— 4 poc.ągi dzień- 
nie, składające się z 3—-4 wagonów. 
Siostra jego Daria widziała, jak 
wyprowadzano z nich polskich ofico- 
rów, cywilów i duchownych, któ­
rych ładowano na auto ciężarowe.

Saharow Matwiej ̂ urodzony w ro­
ku 1893 w Nowych Batekach, pra­
cował w tym okresie na kolei w 
Smoleńsku. W marcu 19'.0 roku nad­
chodziły pociągi z przeznaczeniem 
do stacji Gniazdowa. Poęiągi te Znaj­
dowały się w drodze 28 dni, co 
stwierdził on na pcd.tawie adno­
tacji służbowej. Pasażerami pocią­
gów byli przeważnie polscy ofice­
rowie; widział on również pojedrń- 
czych duchownych. Je hali w sepa­
ratkach 6-osobowych, w których 
zna:dowało pomieszczenie, w tych 
właśnie transportach, 18—20 osób.

Kiselow Parfean, sipilomdycsię- 
cioletni gospodarz zeznaje, że wi­
dział przez kilka tygodni auta cięża­
rowe, przewożące m ężzyzn do lasu 
na Koziej Górze, skąd ne.stę:>n'e sły­
szał strzały i krzyki męskich gło­
sów. Okoliczna ludność orientowała 
się w sytuacji, wnioskując z zacho. 
dzących faktów, że liczba zastrz. l>- 
nych Polaków dochodzi do 10.000.

GDZIE ZNAJDUJA SIĘ 
DOKUMENTY 
POMORDOWANYCH?

W  odległości 2 km od lasku na 
Koziej Górze, w chacie wiejskiej 
kodonywana jest najważniejsza pra­
ca. Tu bowiem odsyłane są w ponu­
merowanych kopertach znalezione 
dokumenty.

Na maiym ganku przed domem 
ustawione są stoły, na których u- 
mieszczono szklanne gablotki, zawie. 
rające dokumenty zidcn’ y f kowa­
nych ofiar. W  najbl ższych dniach 
będą one przesłane do P. C. K„ 
która to instytucja odda je rodzinom 
pomordowanych oficerów.

Jeden z członków komisji ma przy 
■obie list żony pewnego oficera, któ­
ry przebywał w obozie w KozieŁsku. 
Nazwisko jego jest już wymienione 
na liście zidentyfikowanych Podane 
daty i adresy, niestety, zgadzają sie.

Jedna z gablotek zapełniona jest 
odznaczeniami wojskowymi, krzyża­
mi „Virtuti M ilitari" i Krzyżami W a­
lecznych, powalanymi jeszcze zie­
mią, które mówią same za siebie.

G w a łto w n a  w a lk i k o ło  N o w o ro syjska
W 3 dniach strącono 178 samolotów sowieckich

Naczelna Komenda Niemieckich Sił 
Zbrojnych komunikuje z GŁÓWNEJ 
K W ATE R Y FOHRERA w dniu 20 
kwietnia:

Na południe od Noworosyjska 
trwają gwałtowne walki, w których 
ponownie znacznymi silami ingero­
wało lotnictwo. U zachodniego wy­
brzeża Kaukazu samoloty bojowe za­
topiły ścigacz nieprzyjacielski i u- 
szkodziły 3 statki- Z pozostałych od­
cinków frontu wschodniego zaimpor­
towano jedynie o nieznacznej dzia­
łalności bojowej.

W  okresie od 16 do 19 kwietnia 
zniszczono 178 samolotów sowiec­
kich, z czego jedynie myśliwcy fiń­
scy zestrzelili 22. W  tym samym 
czasie zaginęło 11 własnych samo­
lotów.

Lokalne ataki nieprzyjaciela, na 
pozycje wyżynne na froncie zacho­
dnim w Tunisie odparto. Na innych 
odcinkach bojowych panowała oży­
wiona obustronna działalność arty­
leryjska i zwiadowcza.

IV nocy na 20 kwietnia 8 bombow­
ców nieprzyjacielskich przelatując 
ponad Holandią dotarło nad teren 
północno-zachodnich Niemiec. Ze­
strzelono 4 samoloty, wyławiacie 
min strąciły p:«ty  aparat ponad Ka­
nałem La Mn t;he.

Komunikat fi&ski
H ELSINK I, 20. 4. —  Fiński ko­

munikat wojenny z dnia 19 kwietnia 
brzmi: W  środkowej części wscho­
dniego frontu odrzucono mniejsze od­
działy nieprzyjacielskie, które usiło. 
wały zaatakować w trzech miejscach, 
przy czym nieprzyjacielowi zadano 
straty.

W  niedzielę wieczór nasi myśliw­
cy natknęli się między Seiskari a 
Kronsztadem na dwie wielkie fo r­
macje • myśliwców nieprzyjacielskich, 
składające się z ,33 i 20 maszyn. W y­
wiązała się gwałtowna walka po- 
wietrzna, w której przeciwnik znacz­
nie przeważał cyfrowo. Własne my­
śliwce odniosły świetne zwycięstwo 
i zestrzeliły łącznie 19 maszyn my­
śliwskich- Wi tym samym czasie na­
sze myśliwce zestrzeliły z innei for­
macji nieprzyjacielskiej koło Kotka 
jedną maszynę myśliwską-

W  poniedziałek rano we wscho­
dniej części zatoki Fińskiej stoczono 
dwie walki powietrzne przy czym 
nieprzyjaciel stracił jedna maszynę 
myśliwską oraz dwa bombowce nur­
kowe.

Łącznie więc straty hieprzyjacie- 
la, poniesione w walkach' powietrz 
nych w niedzielę i poniedziałek rano 
wynoszą 23 maszyny; ponadto stwier 
dzono, że kilka maszyn nieprzyjaciel­
skich zostało uszkodzonych. Wszyst­
kie własne samoloty powróciły nie­
uszkodzone do swych baz.

Komunikat włoski
RZYM, 20. 4. — Włoski komuni­

kat wojenny z poniedziałku 19 kwie­
tnia brzmi: Na terenie Tunisu wzmo­
żona działalność bojowa. Próby wdar. 
cia się do naszych stanowisk, doko­
nane przez wysunięte formacje nie­
przyjacielskie, spotkały się z natych­
miastowym przeciwdziałaniem na­
szych oddziałów.

Myśliwcy mocarstw Osi zestrzeli­
li w walkach powietrznych 13 samo­
lotów. Formacje naszego lotnictwa 
zaatakowały z pomyślnym skutkiem 
zgrupowania broni pancernej-

Palermo, Raguza, Porto Torres 
(Sassari) oraz La Spezia były celem 
ataków bombowych czteromotorowych 
samolotów amerykańskich- W  Paler­
mo szkody są bardzo wielkie. Do­
tychczas stwierdzono śmierć 38 osób 
i ranienie 99 osób. Z Raguzy zara- 
portowano o jednym zabitym i ośmiu 
ranych, z Porto Torres o czterech za­
bitych i sześciu rannych. Strat, jakie 
ludność cywilna poniosła w La Spe­
zia, dokładnie dotąd nie ustalono.

Artyleria obrony przeciwlotniczej 
w Palermo zniszczyła jeden samolot 
nieprzyjacielski. Myśliwcy włoscy i 
niemieccy zestrzelili cztery dalsze 
samoloty: z tego jeden nad Catanią, 
jeden nad Palermo i dwa nad M ar 
sala-

Pięć spośród naszych samolotów 
nie powróciło do swyck baz-

P©ls£f ro M c; odkryli tajemnicę Koziej Góry
SMOLEŃSK, 19. 4. —  Kozła Gó­

ra, znana dzisiaj Czytelnikom z 
krwawego samosądu bolszewickich 
katów nad członkami oficerskiego 
korpusu armii polskiej nie jest by­
najmniej jakąś górą w geograficz­
nym tego słowa znaczeniu. Jest to 
raczej piaszczyste wzniesienie, do­
minujące nad okolicą, położone opo­
dal wsi Katyń i Gniazdów, przy nie­
źle utrzymanej szosie betonowej, 
biegnącej ze Smoleńska do Witeb­
ska, na północnym brzegn Dniepru, 
który w tym miejscu przepływa w 
odległości około 1/2 km. Kozia Gó­
ra pokryta jest miejscami gęstym 
20— 30 - letnim drzewostanem igla­
stym, w miejscach zaś, gdzie znaj­
dują się zbiorowe groby polskich o. 
ficerów, drzewa są bardzo przerze­
dzone. bowiem w tym punkcie, sta­
nowiącym największe wzniesienie 
Koziej Góry, z nielicznymi tylko wy­
jątkami, zostały one wykarczowane 
przez bolszewików. Przekopana, w 
związku 7. kopaniem dołów ziemnych, 
polana leśna obecnie pozbawiona 
jest młodych sosenek, które kaci 
bolszewiccy posadzili na masowych 
grobach, a raczej na zniwelowanej 
na nich ziemi, aby w ten perfidny 
sposób zatuszować ślady ohydnej 
zbrodni, popełnionej na wiosnę 1940 
roku.

Przed kilku tygodniami przyjecha­
ła do wsi Katyń grupa robotników 
organizacji Todt dla podjęcia pew­
nych prac. Wśród tych znalazło się 
również kilku Polaków, podobno b. 
rezerwistów, którzy po rozpoczęciu 

-------------------------- o-

dzialań wojennych w 1941 roku o- 
chotniczo zaciągnęli się do szeregów 
armii pracy, powołanej do życia 
przez niedawno zmarłego twórcę 
Wału Zachodniego, na pograniczu 
niemiccko-francuskim.

Polscy ochotnicy w rozmowach z 
wieśniakami dowiedzieli się o szcze. 
gółach zbrodni, jaka rozegrała się z 
wiosną 1940 roku na polanie Ko­
ziej Góry. Na miejsce, gdzie praw­
dopodobnie odbywały się zbiorowe 
rozstrzeliwania bezbronnych ofiar 
udali się owi robotnicy-Polacy i zna­
lazłszy się na rozleglej, falistej po­
lanie leśnej, spróbowali zabranymi z 
sobą łopatami dostać się do wnętrza 
ziemi, by móc się naocznie przeko. 
nać o prawdziwości słów, posłysza­
nych z ust ludności rolniczej Katy­
nia i Gniazdowa.

Jakżeż gorzka była ta prawda! 
Jakaż straszna i bolesna!

Pod jedną z sosen na skraju po­
lany leśnej natrafili nasi rodacy na 
jedną ze zbiorowych mogił, kryją­
cych w swym łonie ciała pomordo­
wanych oficerów polskich. Nie ule. 
gało najmniejszej wątpliwości, że 
byli to Polacy, którzy krwią własną 
przypłacili pobyt w sowieckich szpo­
nach. Polskie mundury, poi k e  od­
znaczenia na piersiach, a na szyi 
pod zieloną bluzą żołnierską... Mat. 
ka Boska Częstochowska 1 Ta, co w 
Ostrej świeci Bramie...

Na szczątkach polskich żołnierzy, 
rzuconych na daleki szemec, popły­
nęły łzy polskiego robotnika...

śpij kolego w ciemnym grobie...

•a„Teraz rosataieiay dlaczego 
roili! dziwi w iwnw o sonp morozie

popłynęła z ich ust zapamiętana z 
czasów służby żołnierska piosenka...

Na mogile stanął prosty brzozowy 
krzyż, wzniesiony rękami rodaków. 
Krzyż-symbal wiary w zapanowanie 
nad światem sprawiedliwości Bożej... 

*  a  *

Opuszczając te strony i udając się 
do nowych obowiązków, polscy o- 
chotnicy prosili rolników katyńskich 
o opiekę nad grobami.

Tymczasem wieść o potwornych 
faktach dotarła do wojskowych władz 
niemieckich, które porządkując gro­
by wojenne chciały zająć się rów­
nież grobami polskich oficerów, by 
ciała ich pochować tak, jak przystało 
grzebać żołnierzy. Akcja armii nie­
mieckiej dała jednak znane nam z 
opisów, a tak nieoczekiwane wyniki. 
Nikt bowiem nie liczył się z tym, iż 
groby na Koziej Górze mogą kryć 
w sobie aż takie hekatomby ofiar.

Niestety, jest to gorzka, ale jakże 
bolesna prawda 1

W  K.

Polacy Jako zakładnicy 
Stalina

LIZBONA, 20. 4. —  Z Waszyng­
tonu donoszą, że na odbywającym 
się tam międzynarodowym zjeździe 
katolickich towarzystw charytatyw­
nych oskarżono ZSRR o przytrzy­
manie 2 milionów Polaków jako „za­
kładników" w tym celu, by zmusić 
Polaków do uznania pewnych żądań 
sowieckich w sprawach granicznych 
na wschodzie Europy. Stwierdzono 
przy tej sposobności ponownie, iż
400.000 dzieci polskich zginęło skut­
kiem głodu i maltretowania, a los 
wielkiej rzeszy innych Polaków do­
tychczas jest nieznany.

BUENOS AIRES, 20. 4. —  Pod 
olbrzymim nagłówkiem „Tysiące pol­
skich oficerów, zamordowanych przez 
bolszewików" donosi wychodzący w 
Buenos Aires polski dziennik „Ku­
rier Polski" o masowych grobach pod 
Smoleńskiem.

„Wszystko wskazuje na to" —  
pisze dziennik —  „że oficerowie 
zostali zamordowani przez oprawców 
Stalina. Musimy te wiadomości przy­
jąć jako prawdziwe, jak długo rząd 
bolszewicki nie udowodni czegoś 
przeciwnego. Stanowisko to będz emy 
reprezentowali tak długo, aż Kreml 
zakomun kuje, gdzie znajduje się ge­
nerał Smorawiński, dowódca O. K. 
Lublin i tysiące innych of cerów, 
których miejsca pobytu w Związku 
Sowieckim polska delegacja nie byli 
w możności stwierdzić."

„Zaczynamy teraz rozunreć wiele 
rzeczy, które dotychczas były zagad­
kowe" — pisze dalej artykuł. — 
„Rozumiemy obecnie, dlaczego w

swoim czasie delegatom polskim w 
Kujbyszewie czyniono trudności, co 
więcej, dlaczego ich nawet; areszto­
wano, kiedy usiłowali zwiedzić te 
okolice ZSRR, w których znajdowali 
się polscy uchodźcy i jeńcy, feraz 
rozumiemy, dlaczego władze bolsze­
wickie wszystkie poszukiwania za 
miejscem pobytu Polaków, a zwła­
szcza oficerów, nazywali „szpiego­
stwem". Odtąd też rozumiemy, dla­
czego Sowiety wszystkie .polskie za­
pytania co do losu polskich ofice­
rów zbywali milczeniem. Teraz bar­
dzo dobrze rozumiemy, dlaczego 
funkcjonariusze GPU nie prowadz i 
polskich delegatów do masowych 
grobów, musieliby bow em im po­
wiedzieć: „Tu leżą ci, których szu­
kacie!"

Dziennik kończy: „Bez względu na 
to, co może się jeszcze stać, maso­
wych mordów jeńców wojennych je­
szcze dotychczas nie było na świecie."

Skazanie mordercy 
Trockiego

LIZBONA, 20. 4. —  Z Meksyku 
donoszą, że morderca Trockiego, Jac- 
ques Momard, skazany został na 20 
lat więzienia. Jak wiadomo, już w 
czasie procesu na adres mordercy 
wpływało miesięcznie 300 dolarów, 
przekazywanych na specjalne konto 
bankowe regularnie przez tajemni­
czego nadawcę. Szereg sędziów od­
mówił dalszego prowadzenia sprawy, 
gdyż w anonimowych listach otrzy­
mywali pogróżld.

W  K IL K U  W IE R S Z A C H
©  Nowym szefem policji wlosk*d 

mianowano w miejsce senatora 
mise, Chierici‘ego. i

©  W piątek rano w uroczy^ ' 
formie wcielono b. koncesję bryW 
ską Szamen do miasta Kantonu, 
kręg ten nosi nazwę „okręg Szani®
Kanton". '  • ttt

©  Według urzędowego komunik31: 
portugalskiego, w obecnej chwili 33 
Azorach i wyspach Zielonego f>rZ? l 
lądka znajduje się 11 batalion® 
piechoty, 6 jednostek artylerii, d'*3 
bazy lotnicze i 6 bateryj artyle3̂  
przeciwlotniczej.

□  Hiszpańska flota handlo^3' 
składająca się w chwili obecnej *
1.035.000 brt. przewiozła w cią=> 
ub. roku 7,901.000 milionów ton t®J 
warów. Z cyfry powyższej przyp3®. 
na przywóz z krajów z a m o r s k i®3
1.116.000 brt. Na rachunek Szwaj" 
carii statki hiszpańskie dostarczyły
do portów śródziemnomorskie3
547.470 ton.

9  Ambasador sowiecki w W3'  
szyngtonie Litwinow, akredytowany 
jest obecnie również w Havanni®* 
Według wiadomości, jakie nadeszły 
ze stolicy Kuby, Litwinow wręczy* 
w piątek swe listy uwierzytelniają*® 
prezydentowi Kuby Battiście. Ca*3 
Havanna udekorowana była sztanda' 
rami sowieckimi, a orkiestry i ro*- 
głośnie kilkakrotnie odegrały n*1®' 
dzynarodówkę.

@  Mianowanie przez Giraud &f' 
dowskiego finansisty barona 30 
Gunzbourga kontrolerem finansowy31 
w Afryce Północnej, wywołało P®" 
wszechne oburzenie, ponieważ rodzi' 
na Gunzbourgów przed wojną świ3” 
tową wraz z rodziną RotszyldóWi 
z którą była spokrewniona, stano­
wiła jedną z największych żydoW' 
skich potęg finansowych we Francjn

©  W  rozkazie dziennym do cal*J 
armii marszałek Antonescu oddaj® 
hołd 19-ej rumuńskiej dywizji P*®" 
choty, która szczególnie odznaczy*3 
się na froncie kubańskim w ciąg® 
ubiegłej zimy.

©  Trzech członków t. zw. lig1 
szpiegowskiej „Nyblad", według do­
niesienia „Dagens Nyheter", zosta*® 
skazanych przez sąd szwedzki na 1" 
lat ciężkiego więzienia.

□  Koło Gibraltaru Anglicy zatrzy­
mali i odprowadzili do portu parow­
ce hiszpańskie „Segundo Espignora
i „Mina Piqueras“ .

□  Po dojściu niedawno do skutk3 
transakcji wymiennej cukru słowac­
kiego za bawełnę turecką, obecni® 
rozpoczęto nowe transporty. Chodzi 
w tym wypadku o dalszą wymian? 
drzewa słowackiego w zamian za tu­
reckie nasiona oleiste.

Gubernato? Zoerner 
opuszcza Lublin

KRAKÓW , 20. 4. —  Generalny Gu­
bernator zwolnił Gubernatora Okrę­
gu Lublin, Zoernera, na własną pr 
bę z jego urzędu, a Gubernatorom3 
Okręgu Warszawa Fischerowi P°' 
wierzył komisaryczne kierownictw® 
Okręgu Lublin.

W  miejsce powołanego do służby 
wojskowej starosty miejskiego mi3" 
sta Krakowa dr. Pavlu, s p r a w o  w;’3'® 
obowiązków starosty miejskiego P®' 
wierzono dr. Kramerowi.

©  Armia i marynarka Stanów
Zjednoczonych zaprotestowały z po­
wodu budowy fabryk, wytwarzają­
cych syntetyczną gumę, ponieważ w 
związku z tym spotrzebuje się ol­
brzymie ilości stall, które obecnie 
są niezbędne do produkcji broni.

Wielka Środa 
w zwyczajach ludowych

Porządki generalne czynione w 
bejściach wiejskich w ciągu Wi®1' 
kiego Tygodnia mają cechę uroczy­
stą, obrzędową. Odbywa się bieleń1® 
ścian, mycie i czyszczenie naczy3 
domowych, a wreszcie strojenie ści*3! 
chałupy wycinankami, malowanka33 
itd. Młodzi krzątają się około przy­
gotowania pisanek.

Dawniej na Wielką Środę przyP3'  
dał zapomniany dziś doszczętn* 
obrzęd t. zw. „gromadek". Układa3 ̂  
duży stos drzewa, poświęcony P3 
mięci dusz zmarłych krewnych, 3 
których cześć płonęło ognisko. 
ściół uważał tę prastarą uroczystej 
za echo pogańskie i dlatego Ju„ 
przed 400 laty plebani w kościoła® 
naszych występowali przeciw ,t8r0'  
madkom". ..

Zaczynają się w Wielką Śr3®’  
„judaszki". Po jutrzni młodzi chłojf 
cy wloką na wieżę kościelną b a lj^  
na ze słomy, potem go strącają* j* 
ją i topią w wodzie. Jest to 
ściwie zmieniona forma topienia b3*' 
wana zimy (Marzanna),
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Obrady kierowników 
hut szklanych

JchT ^ UTacb Grupy Głównej Gos. 
Ul • ^  1’rzemysłowej i Ruchu w 

Centralnej odbyły się niedaw- 
W  rady kierowników technicznych 

szklanych w Gen. Gub.
^-'hrady miały na colu utworzenie 
 ̂ bolnoty pracy przemysłu szkła 

w Gen. Gub. dla podniesienia 
■ ajności wytwórczej, drogą ra.

eccse mm Rfaulca
as$e&.

ęi W^LWUIWCJ, Uiogą la., j.
ę wializacji technicznych metod pra- | 
w 1 udoskonalenia kupieckiej OTga- 

^ ' i i  przedsiębiorstw.
^  toku obrad poruszono nadto 
(h-^Ystkie aktualne zagadnienia z 
^  edziny przemysłu szkła dętego, a 
jjj, 8zczegó!no.ści sprawy ustalenia 
^ m ó w  produkcji .wzrostu wy- 
.  Jności wytwórczej drogą częścio- | 
^  &0 lub całkowitego zautomatyzo- 
kiiiJa ^ahrykacji szkła, schematów 
cjfc ;’J!acji j kont ramowych, wresz. 
^  zagadnienia sił roboczych przy 
o^giędnieniu dopływu młodych pra- 
^ rników.

2 ofiarności społecznej
St?fac°wnicy „Browarów Lwow- 

-CK“ ofiarowali na Pol. K. 0. ze2b;.
°rki kwietniowej 1,810 zł.

Vr.
ivv 7'kańcy Pasiek Lwowskich zło. 
yu na Pol. K. O. 1,235 zł.

» * *
h, B®eownicy firmy „Tlen" skladaja 
ą pnl. K. 0. 1.000 zł.

* » *
bAntoni Kostek z ofiar dobrowoJ. 
v cd na cele charytatywno-społecz- 

P°l. K. O. zebrał 930 zł.
*  *  *

.Pracownicy Fliegerhorst Skniłów 
r^li na Pol. K. O. 170 zł.

Rysow ał Stanisław W yspiański (1889 r . )

Przez ziemię gniecioną ciężarem czterech tysięcy wieków, 
przez puetkę jałowych myśli wplątanych w życie bez celu, 
szedłeś samotny, ogromny, wpatrzony w przyszłość daleką —  
wiszący już ponad światem rozkrzyżowany obelisk.

Ja -wiem, co czułeś Chrystusie, gdyś rzucał uczuć dynamit 
na pychę faryzeuszów i na celników pokutę, 
gdy słów rtęcistych potęgę pętałeś w łańcuchy granic 
i nieba swego niebieskość grodziłeś kolczastym drutem.

I  wiem, że tylko Ty mogłeś swe człowieczeństwo obnażyć 
i w tłum ciekawej gawiedzi rzucać na drwiny i chłostę, 
pozwolić ustom kłamliwym po swojej ślizgać się twarzy 
i zgiełk najwyższych kapłanów przetrwać i sobą pozostać.

I  to, że w  męce dobroci —  codziennie byłeś Chrystusem —  
i że musiałeś swój płomień do ludzkiej miary przygaszać, 
pokonać owych Dwunastu mądrością wielkich zasmuceń —  
by być jedynym CZŁOWIEKIEM —  który rozgrzeszył Judasza.

Bronisław KróL

Zbiórka odpadków w powiecie
Na podstawie zarządzenia (Dzień, 

nik Rozporządzeń nr. 11 z dnia 13. 
III. 1943) wszystkie osoby zamie. 
szkujące ałbo stale przebywające w 
Galicji mają złożyć do dnia 15 maja 
1943 r. wszystkie znajdujące się w 
ich posiadaniu odpadki, tzn. żelazo, 
szmaty, metale, flaszki, łom szklany, 
papier, włosy (zwierzęce i ludzkie), 
gumę i kości. Dostarczanie odpad­
ków nastąpi w gminach wiejskich w 
miejscu wyznaczonym przez Staro­
stę Powiatowego.

Odpadki znajdujące w oficjalnycłi 
miejscach pracy oraz w magazynach! 
podlegających gminom, jak też w o- 
ficjalnym posiadaniu albo też bez­
pańskie, będą dostarczane bezpośred. 
nio do punktów zbornych 'albo do 
pośredników przez burmistrzów, wój. 
tów i sołtysów. Wyłączone są z tego 
odpadki zebrane przez Wydział Gos­
podarczy oraz przeznaczone do prze. 
róbki.

Dla m. Lwowa zostanie wydano 
specjalne zarządzenie.

Regulacja Wisły i jej dopływów
da nowe tereny pod uprawę

Prace przy regulacji rzek w okrę­
gu krakowskim, głównie wzdłuż W i­
sły i jej dopływów, mają w najbliż­
szych latach być tak dalece posunię­
te, aby wykluczyć wszelkie powo­
dzie. Istnieją także plany ubezpie­
czenia groblami obszarów położo­
nych •* średnim biegu Dunajca, W i­
słoki, Jasiolki, Ropy, Raby i niektó­
rych ich dopływów.

W  czasie tych prac odwodni się 
równocześnie około 500.000 ha za. 
bagnionego terenu. Około 10.000 ha 
gruntu osiągnie się również przez 
wyprostowanie biegów tych rzek. 
Wyzyskując siły wodne można bę­
dzie przy średnim stanie powierzchni 
wody pozyskać około 200.000 KP. 
Przy tej okazji postąpi znacznie w 
swym rozwoju gospodarka' rybna a 
to wskutek rozbudowy zakładów wy­
lęgami ryb.

Doniosłość prac regulacyjnych jest 
specjalnie widoczna na tle statysty­
ki, wykazuje ona. że w latach 1835 
do 1934 zanotowano w rejonie Wisły 
28 powodzi —  i to tylko w okresie 
letnim. Na każde więc 4 i 1/3 roku 
przypada w tym czasie jedna kata­
strofa powodziowa.

Jeszcze częściej występują wylewy 
prawego dopływu Wisły —- Skawy, 
Raby, Dunajca, Wisłoki i Sanu, po­
wodując katastrofalne skutki. Tak 
np. powódź w roku 1884 zalała 2700 
gmin, liczących ogółem 1,6 miliona 
ludności, zniszczyła żniwa na okrą­
gło 225 tysiącach ha ziemi uprawnej, 
zrujnowała doszczętnie 3540 domów,

porwała ze sobą 2.400 ha nawierz­
chni ziemi oraz pokryła 900 ha 
szutrem i żwirem. Straty powstałe 
wskutek tego w plonach rolnych, 
w budynkach, obszarach ornych, u- 
licach, drogach, budowlach regulu­
jących brzegi rzek, w urządzeniach! 
gospodarki wodnej, w torach i na. 
sypach kolejowych itd. oblicza się 
na 50 milionów złotych, z czego na 
samo rolnictwo przypada 20 milio. 
nów.

Jeszcze większe spustoszenie spo­
wodowała Wisła oraz jej dopływy w 
roku 1934 pomiędzy Przemszą a Za­
wichostem. Wskutek tej powodzi za­
lanych zostało 248.700 ha gruntu, 
zniszczonych było 22.387 budynków 
a nadto wskutek utonięcia straciło 
życie 65 osób oraz liczny inwentarz. 
Szkody powstałe wskutek tej powo­
dzi oceniano na 75 milionów złotych, 
z czego na samo rolnictwo przypada 
32 miliony złotych.

Wiadomości sportowe
W  duńskich mistrzostwach teniso­

wych w hali Anker Jacobson zdobył 
dwa tytuły. W  finale singla pokonał 
on 6:3, 6:2, 6:4 Szweda Robinssoh- 
na, a w grze podwójnej wraz z nim 
6:3, 6:3, 6:4 parę Martensson— H. 
Plougman. W  singlu pań Granhohn. 
zwyciężyła 6:2, 6:2 Berg—Nilsen, 
a w grze mieszanej Plougman—  
Thielsen pokonali 6:0, 10:8 parę 
Berg-Nielsen— Martensson.

, _N A  U K A  1
kAyfJ-KE DZItl od 11— 8 W P IS Y  na
}a N IE M IE C K IE  KO: Głęboka

^ktidetitsche i M łodzież: W je ’.ka 
vA n  Już dziś zam aw iajc ie go- 

s ^ n a  MAJ111 v
      *

SZKOT.A SAM OCHO- 
% ki kierowców  na wszyst

y pojazdów mechanicznych,
formalności otrzym ania 

AOi ?„ jazdy. Zam iejscowym  Z N IŻ K I 
W E i opieka Lw ów , ulica 

u*ka 63. Telefon 260— 22. 1550

„— jc S A lT  POSZUKUJĄ 1
ntel. pani obejm ie poBadę ka-u

' i k '°k ierk i lub t. p. biegła w  
słabo język  niemiecki.

Lw . 17372

.-aę- ŁCZ (polski, niemiecki, ukra- 
»  ’ francu/ki), 1901, szuka posa-

Lw ow ie  ew. jako S IŁ A  B IU - 
> ^  A - L  sty Gaz. Lw . 17366
0s>7;— —

%  ^ ‘K u j e  P O S A D Y  fry z je r  dano 
^4, ' .^ęaki, trw a ła , wodna, żelazko- 
j°$art8I*a Pierwszorzędna, postukuje 
mL*. y do miejscowości kuracyjnej.
k !1’ O-G ai Lw . 18707

WOLNE POSADYgL ________________________
naiychiniast pannę bu- 

Kasyna SS, Betriebsgrupe 
18053

•‘Psjr;-------------------------------------
^ 6 ^ !  ^ U jĘ  inteligentnych pracow- 

• Prowadzenia kolektury. —
Jl|„ f ftwn -Am nonifti*ni»Tvehtowarow  
(•%:]:* d°  Praktyki.
■w

Wiadomość
_ ?• sklep papierowy Lw ów . ul. 
^ ,erzoW8ka 3 17465

Dawczyni i icńska sita biu- 
2e znajomością języka niemicc- 

JfienniI>0szv,kiwana --  Zgłoszenia co- 
''Lem bcrger Kaufhof”  Lw^ów 

5. 1842

R O B O TN IK Ó W , brukarzy, cieśli mu­
rarzy J stróżów  nocnych, poszukuje 
firm a  budowlana. Częściowe utrzyma 
nie 0Prócz zapłaty tygodniowej, ro 
boty kolejowe, wódka i papierosy. 
L is ty  do Gaz. Lw . 16996

R E T U S ZE R  (K A )  f laborant potrze­
bni od zaraz. Zgłoszenia ..Foto Z e ler" 
A . H it le r  R in g  33 (L eg ion ów ). 17065

FRYZJERKA lub fryzjer zostanie 
P rzy jęty . Fuaiek, Kopernika 22.

P R Z Y J M IE M Y  natychmiast straża­
ków. Zgłaszać się w biurze Pereonal 
nym, W ulecka 4. 1828

JE fiL l CHCESZ zapewnić sobie byt 
zapisz się na kursy szorerakie Inż. 
Heresco, Lw ów , P IE K A R S K A  24.

D LA  NIEM IECKIEG O  DOMU poszu­
kiwana na kilka godzin dziennie ko­
bieta do porządkowania mieszkania. 
Zgłoszenia do Gaz. Lw . -Nb 1841

P O W A Ż N A  firm a  niemiecka poszu­
kuje natychmiast korespondentkę. —  
Całkow icie opanowany język niemiec 
ki w ałowio i piśm ie or^y. maszyno- 
pismo wymagane. W arunki według 
umowy. Zgłoszenia co dzień między 
godz. 12 a 13, Lw ów , ul. IA*ckiewj 
cza 12, m. 7 O lit 16949

S E K R E T A R K A  w ładająca niem iec­
kim i polskim będzie przyjęta. O fe r ­
ty Atlm. Gaz. Lw  17412

P O S Z U K IW A N I od zaraz technicy 
do robót ziemnych i budowlanych — 
Szach tmajrf trzy. ślusarze maszyniści, 
kierowcy lokomotyw, fachowcy bu­
dowlani, polierzy betonowi, eiseflech 
terzy, szalownicy. Kuchnia na m iej­
scu. L isty  Gaz. Lw . 17397

potrzebn i: robotnicy
Pomoc do zbrojeń beton©- 

et°P iarze. cieśle, stolarze. —  
^  W - ' t^kL-otechng-y. W yżyw ie- 

^ r 0we* umundurowanie i do- 
W  fij. ta Zapisy przy jm u je dele- 

rr'y ..Gnom’* w poniedziałek, 
A l  'ś r o d a  w godz. 11— 13, 15— 17 
n. śj *'Reun on”  Rutowskiego 26 —  
s S U ,,r 3, 17859
k i

K O B IE T Y  .Y iK K W A I . IF I -  
ł « ft« v L fc.  P rzy jm ie  I. L W O W S K A  
sL^Si, . A  O B U W IA ,  M arc in a  30 -

“ - ■ 1730we fabryce.

M A S Z Y N IS T K A  p iszą«a  biegle na 
maszynie, z częściową zjiajomośc ą 
języka niemieckiego, zostanie p rzy ję­
ta do biura firm y „Farm ag* plac 
Teatra lny 11. Zgłoszenia osobiste —  
miedzy 10-12 przed południem. 17326

P O S ZU K U JE  się rutynowaną siłę 
buchałteryjną do biura firm y ,.Far. 
rriair“  pi. Teatra lny 11, Zgłoszenia 
rwobiste m iędzy godk. 10— 12 pr^ed 
południem. 17325

A  dochodzącą. Dobre wa- 
^Kłoszenia W łasna Strzecha 11

P R Z Y J M IE M Y  większą jłość robotni 
ków  n iekwalifikowanyeh do pracy 
we Lw ow ie. A  Betrieb. Zusatze. — 
A iiswels. Zgłoszenia firm a  Georg 
Binder, Romanowlcza 12, od 8 d0 12

1. LW O W S K A  FA B R YK A  O B U W IA
we Lw ow ie , ul Marcina 30 przyjm u­
je na dobrych warunkach: cholewka­
rzy. szewców, stolarzy oraz siły nie- 
kwalifikowane w  różnym wieku. Zgło­
szenia w  fabryce 4fi48

P R Z Y J M IE M Y  natychm iast: E lektro 
mechanika, ślusarza, pomocnika ślu­
sarskiego, mechanika, tokarza, stola­
rza, sz-klarza, lakiernika, malarza 
szyldowego, rym arza i robotników. 
Zgłaszać się w  biurze Personalnym, 
ul. Wulecka 4 1778

F R Y Z J E R K I, fry z je ra  męskiego po­
szukuje Józe f Mach, —  Lw ów , ul ca 
Tokarzewskiego 50. 17388

PO S ZU K U JE  s s ę  zaraz różnyęh
rzem ieślników, robotników i robot 
njce Dobry zarobek i Zusntz *&pew 
niony Szo fer rów nież poszukiwany 
Zgłoszenia Lagerstr. 4. parter prawo

FO TO  - R E T U S ZE R A  na prow incję
w  pięknej okolicy poszukuję na do­
brych warunkach Gaz. Lw . 16597

M A S Z Y N IS T K Ę  względn ie 9iłę  biu­
rową i  językiem niemieckim p rzy j­
m ie na dobrych warunkach 0d zara2 
I. L W O W S K A  F A B R Y K A  O B U W IA  
Lw ów , ul. M arcina 30. Zgłoszenia 
w  fabryce. 1566

P R Z Y J M IE M Y  natychmiast zdolne­
go  i pracow itego ogrodnika. Zgłaszać 
się w  biurze Personalnym , L w ów  — 
ul. Wulecka 4. 1776

P R Z Y J M IE M Y  natychmiast kowala 
do kucia koni. Zgłaszać się w  biurze 
Personalnym , Wulecka 4. 1777

PR Z E D S IĘ B IO R S T W O  E L E K T R O ­
IN S T A L A C Y J N E  poszukuje sił po­
mocniczych dla przeprowadzenia ro­
bót montażowych we Lw ów  e. Za 
pewmone możliwości wyszkolenia za­
wodowego i lepszego w y n ag rodzeń i a. 
L isty  do Gaz. Lw . ar 1713

POSZUKUJEMY dla naszych warsta 
tów pilnych fachowców: autoślusarzy 
m onterów, kowali blacharzy, stelmn 
chów i elektryków  Bardzo dobre wa 
runkl pracy. Z g łoszen ia : Autohans
Gaiizien Nachschubstelle k-W erk — 
Gollze-Otto — Lem berg A. H itler 
Ring nr. 35. 1691

PRZYJM Ę natychmiast TR Z Y  EKSPE 
D E N TK I SK LE PO W E  i JEDNĄ S ILĘ  
BU C H AŁTERYJN Ą Zgłoszenia natych 
miastowe. SLO BO D ZIAN  ROMAN -  
Lw-ów. ul. Krakowska 17 (siedmna- 
ście) telefon nr. 236-71 y

P R A K T Y K A N T  i rraktykantka do 
nauki fryzjerstw a zostaną natychmiast 
przyjęci. Bruchal Antoni L w ów , Pa­
saż Hnusmana l. 2. 1899

NIE M IE CK IE  warsztaty przemysłu 
artystycznego przyjm ą natychmiast 
osoby zdolne do wyrobu obuwia ar­
tystycznego, galanterii i zabawknr* 
siwa. Ausweis, Zusatz ar. 2. — Ul. 
Na Bajkach 10 m. 4. 18139

M O D E LK A  do rysunku potrzebna. 
Dobra zaplata. Biuro ogłoszeń L w ów  
ul. Głęboka 18 I piętro- v

K A S J E R K A  zostanie natychmiast
przyjętą. Zakład Fryzjerski Bruchal 
Antoni L w ów , Pasaż Hausmana 2 
Telefon 107—69- . 1897

S K R A D Z IO N O  6 kw ietn ia torebkę 
skórzaną zaw ierającą Ausweis, sow ie 
cki paszport, polską urzędową leg i­
tym ację, dwa kluczyki na nazwisko 
A n ie la  Seń i książeczkę Ubezp. Spo-ł. 
w e Lw ow ie  na nazwisko P io tr  Seń. 
Znalazcę proszę o xwrot dokumentów 
za wynagrodzeniem —  na ^.drea —  
A N IE L A  SEN Lw ów , ulica Nowy 
Świat sześć, I I .  p..  mieszk. 11. y

O K R A D Z IO N O  w  tram waju  dnia 14. 
kw ietn ia 1943 Ausweis zielony n ie­
miecki n r 759 i kartę tram wajową 
na nazw isko M irek Katharine. 17702

S K R A D Z IO N O  dnia 14. 4, 1943 r.. 
w tram waju Dienstausweig — nr 
1962/743 wydany prze* firm ę „G ali 
kol’ *, legit. pracy wydaną prze* Izbę 
Przem ysłow ą i leg Spółdz. , .Jedność* 
na nazwisko Kostanowicz Genowefa, 
zam. Białohorska 10. 17620

ZG U B IO N O  pęk kinezy na pi. K ra ­
kowskim Łaskawy znalazca zechce 
odnjeśó za wynagrodzeniem ul. S ło­
neczna 15 u dozorcy. 17745

S K R A D Z IO N O  osobiste dokumenty i
paszport rosyjski na nazwisko Leo 
polda Staayszyn. Proszę zwrócić ul. 
S łowackiego 4, m ieszkanie siedem za 
wynagrodzeniem  17394

D N IA  6. kw ietn ia wieczorem , wyda­
lił się z domu pies biały p inczer — 
Ktoby w iedzia ł coś o nim lub prze­
trzym ał go, proszony zwrócić za 
wynagrodzeniem  300 tł. na ul. Czar­
nieckiego 10. n . p., m. 3 a. 17069

D N IA  17, 4. skradziono w  tram waju 
7-ce portfel *  dokumentami i pie­
ni ądzmi na nazwisko Zaleski Izydor. 
Pro.sj się o zw rot dokum<?fitów Zale­
ski Izydor, Głęboka 12 lud) Igańska 
nr 27 —  L w ów  v

Z N A L E Z IO N O  D Z IE W C Z Y N K Ę  8 go 
kw*ctnia na ul. Tkack iej, około 2 lat. 
Blond>nka, n ebieskie oczy, ubrana 
w zielony płaszczyk w popielate pa­
ski, białą czapeczkę, Drąeowe ra j 
tuzkl i sweterek, jest do odebrania 
ul. Zborowskich 9, m. 80 O jle jest 
podrzucona, to  uprasza się o jak i­
kolw iek dokument by znalazca m ógł 
w ziąć  dziecko z »  swoja y

SK R A D Z IO N O  metrykę ślubną z mie 
szkania na nazw isko Horak Stani­
sława (zam ężna) Krupa. 17471

iPOlE.ęgNiiĄ GODNE FIRMY j
W  KSIĘG ARN I -  A N T Y K W A R N I 
A. K R AW CZYŃSK I, — Lw ów , ulica 
T R Y B U N A L S K A  18 — sprzedaż i
kupno książek nowych, okazyjnych, 
antykwarycznych. Grafika, sztychy.

K A Ż D Ą  ILOŚĆ; Kopert, papieru listo 
w  ego, bloków korespondencyjnych —  
p iór wjecznych, kart „W eso łego  
A lle lu ja " i „ Z  powinszowaniem Im le  
nin obrusów papierowych, makatek 
kolorowych oraz DTJŻY W YB Ó R  F I ­
R A N E K  R Ę C Z N IE  W Y K O N A N Y C H , 
w ysyła  —  tanio, szybko, solidnie 
„OM EGA** W arszaw a, ul Chmielna 
nr 82, mieszk. 17. 1792

W S Z E L K IE  U R Z Ą D Z E N IA  i arty 
kuły dentystyczne dla P . T . STO M A ­
TO LO G Ó W  i D E N TYS TÓ W  dostar­
cza „D E N T A R IA "  Lw ów . P L A C  
A K A D E M IC K I 1. Tele fon  290— 22. 
Zam ów ionia na prow incję wykonuje 
się odw rotn ie za zaliczęniem poczt.

FO T O G R A FU JC IE  d Z IE C I w  Foto
W . Benesza. Lw ów , Z O F II 2. 1519

Z A B A W K I na sezon wiosenny —  
poleca — M A R IA N  K U K U R U D Z A , 
Lw ów . K IL IŃ S K IE G O  1. 1449

P L U S K W Y  l inne robactwo domowe
niszczymy doszczętnie gazem B— F  
„Ca7ochemia** Lw ów . Hauptstrasse 
(P iłsudsk iego) 21 — telefon 271— 06 
U w aga ! Gaz nie niszczy mebli — 
tkanin, farb. metali. 1668

S ZE W SK IE  P R Z Y B O R Y  po cenach 
hurtowych poleca „Centra lna Skła­
dnica Szewska’ * „ERA** W arszawa, 
H oża 33. telefon 7 25-49. Prow incja  
zaliczenie p0 otrzymaniu zadatków. 
Cenników nie wysyłamy. 1669

S T R Z Y K A W K I L E K A R S K IE  napra­
wia ebecnie w znacznie skróconym 
tertninie. wstawiając cylinderki z o- 
rs’ginalnego szkła jenajskiego firm a 
A D O L F  P F O T Z N E R  T S Y N O W IE  
Lw ów . ul. Seminarium 4 (S łow ackie­
go  naprzeciw  Gł. Poczty ) tel. 210 09

P A P IE R Y  K O LO R O W E , K A N C E L A  
R YJ NE , S E R W E T K I, poleca firm a 
P IŁ S U D S K IE G O  17 A . 1557

Z A K Ł A D  IN S T A L A C Y J N Y  gazowo-
wodociągowy Lw ów  ul Piłsudskiego 
19 telefon 263-83 przyjm uje wszelkie 
nowe instalacje oraz naprawy gazowe 
wodociągowe i centralnego ogrzewania

Z E G A R K I, budziki, najlep iej napra­
w ia najstarsza ary jska firm a J A N  
S E L T E N R E IC H . P L A C  H A L IC K I 14

M Ł Y Ń S K IE  kamienie, walce, p e r li«
kl, odsiewacze, śrutowniki 1 in n « 
Przybory oraz M O TO R Y. T U R B IN Y , 
D Y N Ą M A  i narzędzia — poleca 
. P IL O T " ,  Lw ów . BATO R EG O  4,

S ZE W SK IE  I  R Y M A R S K IE  A R T Y ­
K U Ł Y . H urtownia bogato zaopatrzo­
na, wysyła za zalięzemem Obsługa 
solidna i wysyłka natychmiastowa, 
I. Bogdanowicz i Ska, W arszawa —  
Graniczna 6, telefon 6-13 22. 12S6

F IL M Y  (R O L K I )  S ID A  i inne w y­
syła amatorom odwrotnie —  Ba^&ę 
Rozmaitości. Przem yśl, Kolejowa l .

A R T Y K U Ł Y  G O SPO D ARCZE, —
szczotki, kosmetyki, papiery paków* 
do zaciemniania okien, pasty, poleca 
firm a  T : SZU M SK I —  Lw ów . ulica 
Ł Y C Z A K O W S K A  4. 1555

B A R A N K I W IE L K A N O C N E , pisanki 
fig u ry  M. B., książeczki do nabozeó 
stwa, nowenny, różańce — poleca a 
Stefan W ilczyński, —  Rynek 12 a.

FARBY M A LA R S K IE , chemiczne I
ziemne, k le j malarski, litopon, biel 
cynkowa, w ps  w  najlepszej iakości 
dostarcza hurtowo i detalicznie firm a 
„T E -H A ”  T. H A M PE L . Kraków . uL 
św- Tomasza 22, tel. 172-77. 169-53.

U W A G A ! Tan io l Makatki. obrusy 
papierowe, papier pakowy, m ateria­
ły  piśmienne, szpagat papierowy —> 
W arszawa, ul. Świętokrzyska nr 39, 
Antoni Ruzik. 1762

P A L A C Z E ! Zaprawy do tytoniu —  
Kentucky, A rizona, V irg in ia , D ro­
geria , Lw ów  Kopernika nr 1. 1781

R Z E M IE Ś L N IC Y  I Kwasy techr.ira.ni 
D rogeria , Lw ów , Kopernika 1. 1782

F IR M A  „S P R Z Ę T  R Y B A C K I* po i*.
ca w w ielkim  wyborze muszki nft 
pstrągi i łososie. W ędziska klejone. 
Kom plety żyłek 1 haczyków. Sieci l  
płótna rybackie, —  W arszawa, —  
ul. Smolna 18. 1695

Z N A K O M IT A  N A M IA S T K A  H E R ­
B A T Y  „H E R B A C IA N A  R Ó ŻA ’ * gło­
dzona i nleslodzona fabr. „A C H T .A ”  
w W arszaw ie. Fabr. przedstawiciel­
stwo na Dystrykt Galicję B'H Dx*. 
GÓRSKI & P O L A Ń S K I, Lw ów , ul 
FR IED RICH Ó W  5. Tele f. 215-27. 1576

D L A  D Z IE C I! W Y C IN A N K I. O D BI­
J A N IU . M A K A T K I B A JK O W E  —  
w w ielkim  wyborze —  poleca firm a  
Lw ów , ul. P IŁS U D S K IE G O  17 A .
----------------------------------   ---4
H U LA J  NOGI i W Ó ZKI D L A  LA LE K  
L W Ó W , Z IE L O N A  1 1910

SOLE do kąpieli aromatyczne i z za­
pachem św ierkowym  — Drogerja —* 
L w ów , Kopernika L  1852



+ S. p . M IE C Z Y S Ł A W  C Z A -
N E R L E , le k a rz  w e t., zm a r ł 

d n ia  16. k w ie in ia  1943 roku . —  
śm ie rc ią  t r a g ic zn ą , p rz e ży w s zy  
la t 33. N a  ob rzęd  p og rzeb ow y , 
k tó ry  odbędzie  s ię  w  środę d n ia  
21. k w ie tn ia  1943 r., o  g o d z in ie
4.30 po po łu dn iu  z K a p lic y  A n a ­
tom ii p rzy  ul. P ie k a rs k ie j 1 62,
na cm en ta rz  Ł y c za k o w s k i,   ̂ z a ­
p ra s za ją  K rew n y ch , P r z y ja c ió ł  i 
Z n a jom ych  w  g łęb ok im  sm utku 
pog rą żen i

Ż on a  z  C ó rec zk ą , R od z ice  
i  R od zeń s tw o .

+ 9. p. B E A TA  SCHERFF
zm a r ła  d n ia  18. k w ie tn ia  

1943 r .. PO k ró tk ich  a c ężk ich  
c ie rp ien ia ch , za op a trzon a  Św . Sa 
k ram en tam i, p rz e ży w s zy  la t  79. 
N a  obrzęd  p og rzeb ow y  k tó ry  od­
b ęd zie  s ię  d n ia  21. k w ie tn ia  b r .,
0 godz. 16-tej z Dom u P rzed p o - 
g rz e b o w e g o  Przy ul. K och a n ow ­
sk iego  1. 94 na cm en ta rz  Ł y c z a ­
kow sk ich , K rew n ych , P r z y ja c ió ł
1 Z n a jom ych  *ap ra 3 za ją  w  sm ut­
ku p o g rą żen i B ra t  i  R od z in a

P O D Z IĘ K O  W A N IĘ .  
W szy s tk im , £ fó r z y  w z ię l i  udzia ł 
w  p o g rzeb ie  n aszego  n a jd roższe ­
g o  M ęża  i O jc a  ś. p. J A N A  
1 L K O W A , zm a r łe g o  d n ia  9. IV .  
1943, a  w  czasie  d łu g  e j 'c h o ro b y  
sp ieszy li z pom ocą i o tuchą, a  w  
s z c z e g ó ln o ś c i: P rze w ie le b n . O jcu
B a r tk ie w ic z o w i T . J ., W P .  D r. 
A lek sa n d row i S m erek ow i, sk ład a ­
m y tą d ro gą  serd eczn e podzięko­
w a n ie  Żona  1 C órk a .

L O K A L E

W Y N A J M Ę  (s ra k a m i dom ek  m ie - 
ą/.kal ny z ogrodem  o k o lica  S try jsk a  
lu b  Ł y c za k ó w . Gaa. G w . 17222

P O S Z U K U J Ę  pok o ju  u m eb low an ego  
©went. c zę ś c io w o ) z u żyw an iem  gazu  
w e jś c ie  z p rzedpoko ju . O k o lica  K o ­
ch an ow sk iego , Ł y c za k o w sk a , Sakra- 
m  en tek , P ie k a rs k a , Z y b lik iew ic za . 
Iłobrz-e zap łacę . G az, L w .  17190
«   ------------
M IE S Z K A N IE  a lbo  dom  n a  3— 1 po- 
k o je  i kuchn ia z  o g ró d k iem  ( 7  g r zą d  
k a m i) w  d z ie ln icy  Ł y c za k o w s k ie j p o ­
szukuję. Z g ło s z e n ia  ul. F ra n c is zk a ń ­
ska 7, m ieszk . 10. 17040

P I Ę K N I E  U M E B L O W A N E G O  P O ­
K O J U  z  w ygod am i poszu ku je  m iod y  
h a n d low iec , d ob rze  za p ła c i. P iś m ie n ­
ne  zg ło s zen ia  p roszę  sk ie row ać  A d m  
G az. L w . n r  1788

PO S Z U K U J E M Y  G A R A Ż U  N A  O W A  
K R Y T E  S A M O C H O D Y  C IĘ Ż A R O W E  
Z Z A B E Z P IE C Z O N Y M  P O D W Ó R Z E M . 
N A T Y C H M IA S T O W E  Z G Ł O S Z E N IE : 
T R O C H IN O W S K I  I S K A  L W Ó W . U L . 
S T R Z E L E C K A  « ,  .1 p  T e l.  245-88 
1 230-49. 1882

l  R O Z M A I T E  I
P O D A N IA  N A J T A N I E J !  G łęboka  18

M A R M E L A D Ę  O W O C O W Ą  p r z y r z ą ­
d z is z  z b u ra k ów  p rzez  dodan e esen­
c j i  , ,R E K O R D ’ . W s z ę d z ie  do n a b yc ia

N A P R A W A  p rim u sów  C za rn eck iego  2

O D D A M  k a rc zow an ia  p n i n a  spó łk ę . 
L w ó w . ul. D łu gosza  4. 17447

C E R U J E  ska rp e tk i. S ob iesk iego  2 8 ; 
xn. 9. I I .  p ., gan ek . 16934

O B IA D Y  lub ca łod z ien n e  u trzy m a n i*  
ta n io  w y d a je  S tec zk ow sk iego  jeden  
m ies zk an ie  tr z y , F i l ip ó w k a .  W ia d o ­
m ość od 12 do 6 -te j. 16834

T Ł U M A C Z E N IA  le ga liz o w a n e , P O ­
D A N I A ,  p ow ie la u ie , P R Z E P IS Y W A ­
N IE  na m a szyn ie  B IU R O  T Ł U M A ­
C Z E Ń . P Ł A C  A K A D E M IC K I  n r  1 ; 
te le fo n  235— 90. 1824

G U Z IK Ó W  o b c ią g a n ie  L w ó w  B om ów
n r  7 (s k le p ).  15184

P O Ń C Z O C H Y  do ła p a n ia  oczek  j c e ­
r o w a n ia  p rzy jm u ję . C h rza n o w sk ie j 
n r  16 I I .  p., m . p ięć. 1632

T A N I O !  „ A R S "  A K A D E M IC K A  15.
P O D A N IA ,  T Ł U M A C Z E N IA  z ję z y ­
k ó w  n iem ieck iego , w ęg ie rs k ie g o , —  
fra n c u s k ie g o  i c z e sk ie go . P R Z E P I_  
B Y W A N IE  na m aszyn ie .___________ 1539

D O S T A W C Y  K W IA T Ó W  cię tych  i w  
don iczkach , poszu ku je  Sklep, u lica  
S z y m o n o w ic z ó w  16. 1431

B IU R O  T Ł U M A C Z E Ń  —  P O D A N IA  
R o m a n o w ic za  2 (obok  N o ta r ia tu ).

KUPNO SPRZEDAŻ

Z A  O B R A Z Y  Z N A N Y C H  M A L A R Z Y  
P O L S K IC H  P Ł A C I  N A J W Y Ż S Z E  
C E N Y :  K O R Z Y Ń S K I  —  S K L E P
% O B R A Z A M I, S Y K S T U S K A  13 1541

S P R Z E D A M  R E T IN Ę ,  n ow oczesn y  
Z E G A R E K  z  ch ron om etrem  ręczn y , 
o ra z  koszu le m ęsk ie  n r 38. R o zw a ­
d o w s k ie g o  nr 18, m ies zk a n ie  10, —  
m ięd zy  god z. 9— 12 i 18— 20. 17995

T R A M W A J  (z a b a w k a ) z e le k try c z ­
n ym  napędem , szynam i, regu la to rem  
d o  sp rzed an ia . W ia d o m o ść  ul. C h m ie ­
lo w s k ie g o  5, I- p . m- 4. 17902

S P R Z E D A M  tecz.kę na  ak ta  z św iń ­
s k ie j  s k ó ry  o ra z  c za rn ą  aksam itn ą  
m k ien k ę . P io t r a  45. m ies zk an ie  ośm 
tfaoniec K o ch a n o w sk ie go ). 17031

K U P I E  ro zp y la cz  k ry s z ta ło w y . L is t y  
L w .  n r  17000

K U P U J Ę  S T A R E  R Z E C Z Y  i  D R O B -
N O S iK l  d o m o w e  — zepsute i t. p 
CO  K T O  M A  DO  W Y R Z U C E N IA ! 
K a rtk ą  za w ia d o m ić , L w ó w ,  ul. G ro tt­
g e ra  Ńo 6, m . 48, o fic y n y  11. p. 1883

W Ę D K k  „ p s t r ą g ó w k i”  bam busow e —  
h a czyk i, m uszk i, k o ło w ro tk i, a n g ie l­
sk ie  ,,w o o d e ry “  bucik i ry b a c k ie , ko- 
gzyczek  do sp rzedan ia . K łu gzyń sk a  
P ięć , p a r te r , o f ic  m . 9, Ł y c za k ó w .

S P R Z E D A M  apara t e lek try c zn y  do 
T R W A Ł E J  O N D U L A C J I na 110 i 220 
W o lt .  L w ó w ,  P asa ż  H ausm ana 2 —  
T e le fo n  107-69. 1898

S P R Z E D A M  u żyw an ą  jes ion k ę  na w y  
sok iego . W ia d o m o ść  A k a d e m ic k a  15 
sk lep  e lek tr . 1909

W E Ł N I A N Y  b ia ły  żak ie t, p ła szczyk  
z  czapeczką  (g a r n itu r )  d la  d w u le t­
n ie g o  ch łopczyka , kostium  p op ie la ty  
jayny, m a ły  ro zm ia r , sp rzedam . —  
L w ó w ,  R yn ek  9, ra. c z te ry . ▼

W Ó Z E K  D Z IE C IN N Y  L U K S U S O W Y  
„ A U T K O ’ * k re m o w y  n ieu żyw an y  —  
sp rzedam . L w ó w ,  ul. S ie rp o w a  14 m. 
7 —  obok  k ina  B a jk a ) 17273

S P R Z E D A M  J E S IO N K Ę  p o p ie la tą  —  
H A B IG  c za rn y  m iękk i 58'/«, P Ó Ł B U -  
C IK 1  na  korku  38. L IS A  c za rn ego . 
Jab .on ow sk ich  4, m . 10, od  2— 4.

S P R Z E D A M  m aterace . L w ó w ,  u l. 
G łęboka 18 1 p ię tro  v

S P R Z E D A M  m aszynę do szyc ia  m ark i 
„S in g e r ” . N a  B a jkach  10 m. 4 18110

S P R Z E D A M  P Ó Ł B U C IK I  m odne na 
korku , półbucik-’ B R Ą Z O W E  na  słup 
ku, G R A N A T O W E  ja ^ zc zu rk ow e  na 
fr a n c . obcasie , wszyB*kie 38. T a rn o w ­
sk ie go  45, m . 5, tyHco 12— 2. 18069

S P R Z E D A M  p ła s zc zyk  w iosen n y , ża­
k ie t k rem ow y , kostiu m  p o p ie la ty  —  
trn ecz  m ęsk i o ra z  dam sk i luksusow y, 
epódn iczkę , k o łn ie rz  z  b a łe g o  lisa , 
p iż a m ę  dam ską, s u k n ię  fran cu sk ą  —  
p e le ry n ę  gu m ow ą , p a n to fe lk i n r  35, 
86, 38, sk ro jon e  spodn ie g r a n a to w e ;  
B o n i f r a t r ó w  8, m ies7,kanie sześć. v

W Ó Z E K  d z ie c in n y  b ia ły , au to sp rze ­
dam . R a p p a p o r ta  1, na. 14, 3 p

R O W E R  m ęsk i sp rzedam . W iad om ość  
Ł y c za k o w sk a  19 A ,  u d o zo rcy , 16— 20

D O  sp rzedan ia  koe h im a la ja , d y w a ­
n ik , f ir a n k a  na  s zerok ie  okno. w a n ­
na  r. b lach y  cyn k ow e j. k s ią żk i d la 
m ło d z ie ży , s ta re  zn aczk i au s tr . ua 
lis tach . O b ertyu sk a  sześć, m . sześć ; 
od god z . 2— 4 pop . ▼

K U P I Ę  p ła s zc z  dam sk i g ra n a to w y  —  
p o d b ity  fu trem . Skarbkow slca  25 —
I I .  p .. d r z w i 12. ▼

K U P U J Ę  O B R A Z Y  1 K S IĄ Ż K I .  T y lk o  
p ow a żn e  o fe r ty  z  d ok ładn ym i op isa ­
m i do G az. L w .  17053

K U P IĘ  K I L K A  M O T O R K Ó W  t r ó j ­
fa zo w y ch  0.25— 0.3 K W  127— 220 vo lt  
1400 ob r/m in . a lb o  o podobnych  da­
nych . Sykstuska 32, w a rs z ta t  —  
te le fo n  110— 04. 17054

K U P I E  ro w e r  d z ie c in n y  na  trzech  
k ó łk ach , stan  o b o ję tn y . Z g ło s z e n ia : 
J a rzm ik , S ykstuska  67, m . c z te r y  —  
od s zó s te j p o  p o ł. 17058

K U P IĘ  c za rn y  w e lu ro w y  kapelusz —  
p rzed w o jen n y . H a lic k a  9, m . sześć.

S P R Z E D A M  e legan ck i b ia ły  w ó zek  
K on k on . w y p ra w k ę  n iem ow lęcą , cza r 
ne p a n to fe lk i n r  87. m ięd zy  4— 5 —  
p la c  M a r ia c k i 10, I .  p ., d rzw i n r  5

S P R Z E D A M  ręczn ą  m aszyn ę, K o rd ec  
k ie g o  33 a , I .  p .,, m . 9. 16991

K I L I M  w  dob rym  s tan ie  do sp rzeda ­
n ia  2 m . x  3 m . J a g ie llo ń s k a  15 —
I I I .  p. m ies zk . 10. ▼

R O W E R  d la  ch łopca  la t  8— 12 w  do 
b ry m  etan ie  sprzedam . S ien k iew icza  
n r  9, m ieszk an ie  1 v

S P R Z E D A M  u b ran ie  ln ia n e  sza ro - 
b ia łe  —  p ra w ie  now e. P ie k a rs k a  5,
I I .  P., m ieszk . 5 a . 17148

L E IC Ę  n a jch ę tn ie j m odel I I I  kupię. 
L ia ty  G az. L w . 17171*.

K U P I Ę  du ży  n o w y  dam sk i kapelusz 
g ra n a to w y . L w o w s k ic h  D z ie c i 46 —  
m ie s zk a n ie  10 17172

S P R Z E D A M  kostiu m  dam sk i g r a n a ­
tow y , c za rn y  z m ęsk iego  m a te r ia łu , 
ku rtk ę  se lsk in ow ą  i g e o r g e t tę  ż ó łtą  
n a  b lu zkę. T a rn o w s k ie g o  39, m  9.

M A R Y N A R K Ę  c za rn ą  noszoną na 
tęższego  w yso k iego , p a n to fe lk i ja sn e  
n ow e  na fra n cu sk im  ob cas ie  n r  34 
)  c zó łen k a  zam szow e  c za rn e  n r 35 
p ra w ie  n ow e sp rzedam  lub zam ien ię  
na  la k ie rk i n r  36. W iad om ość  w 
k iosku , —  u l. P o to c k ie g o  —  r ó g  
Issa k ow ic za . v

K U P IĘ  e le ga n ck ie  m eszty  dam sk ie 
(s p o r to w e ) n r  39. bu c iczk i d z ie c in n e  
n r 27, S yx tu s  19, m ies zk a n ie  13 —  
od  11 d<> 12 w  połudn ie- ▼

S P R Z E D A M  sukn ię le tn ią  dużą w zo ­
r z y s tą  d la  s ta rs ze j lub ża łoby , ln ia ­
ne na  kostiu m , k a m ize lk ę  m ęską  rę ­
czną , sw e te rek  d z iec in n y . G ro ttg e ra  
n r  7. m ies zk . 2. od  5— 7 v

P A T E F O N  w a lizk o w y  (d w u sp rężyn o  
w y )  w  p ie rw szo rzęd n ym  s tan ie  z p ly  
ta m i sprzedam . N a  B a jkach  o z te ry ,
I I .  p ię t r o ,  m ieszk . p ięć . 17555

R A J T K I  g a b a rd yn o w e  i su k ien n e —  
( fa s o n  a n g ie ls k i ) ,  bu ty  o f ic e rs k ie  
n r  42, sp rzedam . N a  B a jk ach  c z te ry
I I .  p .. m ieszk . p ięć . 17556

R Y T O W N IC Z A  g ztan ca  ręczna, m a-
•  y n a  do s zyc ia  ręczn a , p a te fon  w a ­
lizk o w y  ro s y jsk i, p ły ty  po lak ie , ku ­
chenkę n a fto w ą  sp rzedam . L w ó w , ul 
B o u r la rd a  2 m ies zk , 1, 17464

S P R Z E D A M  ló łk o  że la zn e  z  statlc* !
m a teracam i stan i ga tu n ek  p ie rw s zo ­
rzęd n y . J a ch ow ic za  16/4. 17216

T O R E B K Ę  dam ską dużą, c za rn ą  lub 
g ra n a to w ą  w  d ob rym  s ta n ie  o ra z  
łó że c zk o  d z ie c in n e  kup ię. B o n ifr a ­
t r ó w  14. m ies zk . 8. 17114

S P R Z E D A M  ob ra z  m ito lo g ic zn y  —  
X V I I I  w iek  (a k t )  —  o r a z  pó łe c zk ę  
śc ien n ą , o r ie n ta ln ą , ul. H o f fm a n a  7. 
m  sześć, od  14 -te j. 17131

S P R Z E D A M  koszu le m ęsk ie  d z ien n e , 
nocne —  dam ską  jed w a b n ą  nocną  —  
p y ja m ę  m ęską , buciczk i d z iec in n e , 
p łaszcz  k ą p ie lo w y , w y żym a czk ę  no­
w ą , p a ra so lk i dam sk ie . P r o w ia n to ­
w a  4, I .  p. (B o c zn a  B em a ) —  
g n d z . 8— 9, 4— 6. 17119

S P R Z E D A M  k rzy ż  że la zn y  na  g ró b , 
u l B e rn s te in a  8, I I .  p ., d r z w i 7.

M A S Z Y N A  szew ska  c y lin d ró w k a  do 
sp rzed an ia . J a n ow sk a  96. m . p ięć.

M O C C A  b r id g e a  g-eśc ioogobow y  i ser 
w ia  d ese row y  sp rzedam , C h od k iew i­
cza  8, mi©6zk. 7. 17129

S P R Z E D A M  su k ienkę c za rn ą  erep -
sa tin  d la  szczu p łe j, kapę dw u łóżko- 
w ą  b ia łą  f i l e t ,  now ą, p ięk n y  szal 
c za rn y , k o ron k ow y , p a n to f le  k ą p ie lo ­
w e  n r 37 1 40, luksusow y g a rn itu r  
do w ód k i, to r to w n ic e , w ia d ro  na 
w odę, ra k ie ty  ten isow e , ul. H o f fm a ­
na  7, I I .  p ., lew o . 17130

S P R Z E D A M  e le g a n ck ie  ra jtk i, u lica  
Jacka  24. m. sześć. 17132

S P R Z E D A M  p ó lbu c ik i b ry z o w e  szew - 
row e  42 p rn w ie  n ow e. la k ie rk i ta k ie  
sam e. z e g a r  ś c ien n y  duży  s za fk ow y , 
d w a  fo te le  s ta re , t r z y  s to lik i, g a rn i­
tu r sa lon ow y  m iękk i w y m a g a ją c y  po 
k ry c ia  Z y b lik ie w ic z a  s iedem , m . trzy

R A T L E R K Ę  c za rn ą  k a r lic zk ę  raso­
w ą  k u p ię ; cena obo ję tn a . K ę t r z y ń ­
sk iego  66, m  sześć. 16885

N A T Y C H M IA S T  kupię 3 su kn ie  je d ­
w abn e, e le ga n ck ie  n a jch ę tn ie j z fra n  
cu ak iego  jedw ab iu . Z g o a z e n ja :  Zha- 
ra zka  9, I I .  p ię tro , d rzw i 7. 17138

J E S Z C Z E  d z iś  za żą d a j c en n ik a  na 
e lek tro tech n ic zn e  m at iz o la c y jn e . —  
P rzew o d n ik i. S p rzę t in s ta la c y jn y . —  
N a rzęd z ia . G rz e jn ik i i p rzy rzą d y  po­
m ia ro w e  z f irm y  H . M irecka , W a r ­
s zaw a . M a rsza łk ow sk a  102— 33. 1524

P O  12 000 ZŁ. sp rzed a jem y  p iękne, 
za le s io n e  p a rce le  u g r a n ic  W a rs za ­
w y . d o ja zd  tra m w a jem , d a w n ie j au­
tobusem  na m ie jsce  P la n y :  parcela - 
c y jn y  i zabudow y o s ied le  z a tw ie rd zo ­
ne w  latach  1932/3. W ła sn o ść  a r y j­
ska N a b y w a n ą  d7-ia lk ę  w y d z ie la  się  
d o  o d d z ie ln e j ks ięg i h ipo teczn e j. —  
P r z y ja z d  do W a rs za w y  d la  p od p isa ­
n ia  aktu  n o ta r ia ln e g o  n ie k o n ie c zn y l 
D la  osób  będących  w  W a r s z a w ie  o r ­
g a n izu jem y  w  c zw a rtk i i n ied z ie le  
w y ja zd y  w  te ren . „ T e r e n y ”  K on ce­
s jon ow a n e  B iu ro  d la  H and lu  N ie ru ­
ch om ościam i I I .  G o łęb io w sk i, W a r ­
szaw a , M a rsza łk ow sk a  60, m . 14 —  
te le fo n  729— 55. 1661

K U P U J E M Y  za za lic zen iem  każdą 
ilo ść  po łam anych  i zu żytych  p ły t  —  
p łacąc  dob re  ceny. R u szk ow sk i, —  
W a rs za w a , M a rsza łk ow sk a  117. 1488

K S IĄ Ż K I  w  ję zyk u  po lsk im , u k ra iń ­
sk im  1 ro sy jsk im  sta le  kupu je K s ię ­
g a rn ia  „L O G O S  —  P l .  H an se  —  
(B ilc z e w s k ie g o ) 10. 1785

K A L E N D A R Z E  T E C H N IC Z N E ,  —
ks ią żk i % zak resu  b u d ow n ic tw a  bu­
d ow y  m aszyn , technolog??, au tom ob i- 
lizm u  i lo tn ic tw a  o ra z  in n e d z ie ła  
te ch n ic zn e  g ta le  ku pu je  K s ię g a rn ia  
„L O G O S ”  - -  L w ó w , P l .  H a n se  —  
(B ilc z e w s k ie g o ) 10. 1784

U W A G A ! !  P . P .  F r y z je r z y !  P o le ca ­
m y now oczesne e lek tryczn e  su sza rk i 
„W ic h e r  *. P os ia d a m y  w s ze lk ie  a r t y ­
ku ły  j n a rzęd z ia  f r y z je r s k ie :  ja k
kosm etyk i o ra z  ca łk ow ite  u rzą d zen ia  
zak ład ów . S p ec ja ln a  w y sy łk a  na p ro  
w in e ję . B r. S try jk o w sk i. W a rs za w a , 
ul. M oko tow ska  40, te l. 9-31-94 1692

K U P IĘ  ak c je  P rz em y s ło w e  Banku P o l­
sk iego . —  L is ty  zas taw n e  m ie jsk ie  
W a rs za w a  C l sk rzyn ka  pocztow a  1068

K U P IĘ  akc je  P R Z E M Y S Ł O W E  B A N ­
K U  P O L S K IE G O  —  L is ty  zastaw ne 
m ie jsk ie . Z g łoszen ia  Gaz. L w . 1718

P A T E F O N Y  e lek tryczn e , zw ycza jn e , 
P Ł Y T Y  now e, <?tare. (d rob n e  k a w a ł­
k i) kupuje, p łacae C E N Y  N A J W Y Ż ­
S Z E  . .L IR A * ’ K O P E R N IK A  10. —  
T e le fo n  110— 25. 1654

M A S Z Y N Ę  do p isan ia b iu row ą  sp rze- 
dam . Z y b lik iew ic za  5. m. 8 1823

D Z IE L Ą  nau kow e, d ob re  P O W IE Ś C I 
kup ię. L is ty  Gaz. L w . N* 1800.

Z A M K I  B Ł Y S K A W IC Z N E .  g r z e b ie ­
n ie  m eta low e. Sprzedaż fa b ry c zn a  za  
za lic zen iem . B /H . K u row sk i, W a r ­
szaw a , p l. N a p o leon a  9. 1716

E N C Y K L O P E D IE ,  S Ł O W N IK I  mtałe 
ku pu je  K s ię g a rn ia  , ,L O G O S -' L w ó w , 
P l .  H an se  (B i lc z e w s k je g o ) 10. 1786

KU PIĘ  ŻYW IECKI D YW AN  (w z ó r  
p e ra k i) /ręczny 2 x 8 m . w  dob rym  
etan ie. L is t y  Gaz. L w . 1789

D Z IE Ł A  S Z A C H O W E  kupię Zgło'- 
3zen:a :  K s ię g a rn ia  „ L O G O S " ,  L w ó w  
P l.  H a n se  (B i lc z e w s k ie g o ) 10. 1787

W E Ł N Ę  D R Z E W N Ą  w  m a łych  ł du ­
żych  ilośc iach  kupu je sta le  F . R E f- 
C F IE L T , K as im irs tr . 4. 1822

WARTOŚCIOWE KSIĄŻKI i ca łe  
k s ię g o zb io ry  kupu je sta łe  KSIĘGAR 
N I A  J. F O T T IK A , L w ó w . W e h r  
m ach tatr. (BATOREGO) 30. 1531

L IS T Y  Z A S T A W N E  K U P IĘ . L w ó w . 
u l. F r ie d r ic h ó w  5 m ieszk . 3. 1515

O B R A Z  i D Y W A N  k u p lę  p ryw a tn ie .
O p is  i cenę podać lis tow n ie  L w ó w  ul. 
Sokoła  4. G az L w  16365

Z Ł O T O  D E N T Y S T Y C Z N E .  —  L U T Y  
W S Z Y S T K IC H  P R Ó B  N A J L E P IE J  
W Y K O N U J E  firm a  Jan  W o jty c h  —  
r .  z . 1896. L w ó w .  A k a d em ick a  ośm .

A K C J E  B P , Ila b c rb u sch , C h o d o ró w , 
Z ie len iew sk i, L ilp o p , B ro w a ry  L w  , 
G azo lina  i inne każdą ilość  ku p ię  —  
d ob rze  zap łacę . L is ty  G. L w .  1516

S P R Z E D A M  k ry tą  m aszyn ę  do s z y ­
c ia  o r y g .  S in g e r , stan  n ow y . J a g ie l­
lońska  17, m . 6, I .  p., ga n ek . 17619

Z Ł O T E  Z Ę B Y  B R U C H  S T A L E  K U P U ­
JE  leka rz-d cn tys ta  W IN N IC K I ,  L w ó w  
p la c  B ern ardyń sk i 2. 17835

S P R Z E D A M  m aszynę do szyc ia  p ie r­
śc ien iow ą  n ow ą , K o rd e ck ie g o  7, m 3 
w  p od w ó rzu . 17725

Ł Ó Ż K O  M E T A L O W E  nowe. n ow ocze  
sne  do sp rzedan ia . O g ląd ać  od 5-tej 
w ie c zo rem  ul. B e rn s te in a  9, m . 9.

R O W E R  T R Z Y K O Ł O W Y ,  d z iec  ęcy , 
p iłk a  nożna do fipzedan ia . L w ó w ,  ul. 
L e o n a  Sap ieh y  69, schody lew e , I .  p. 
m ie s zk a n ie  13. 17932

L I Ż N I K  hucu lsk i, p iękn y  w  dobrym  
s tan ie  gp rzedam . P ie k a rs k a  p ię ć  —
I I .  p .. m ieszk  5 a  17146

U B R A N IE ,  p ie rw szo rzęd n y  stan g r a  
n a tow e  sp rzedam . P ie k a rs k a  p ięć  —
I I .  p ., m ieszk . 5 a. 17147

B R A T R U R Ę  ga zo w ą  sp rzedam . —  
T o k a r z e w s k is tr .  33, m . 6. 17910

T A P C Z A N  o rzech ow y  be* s ia tk i —  
sprzedam . B aden ich  7, s to la rz . 17909

W Z M A C N IA C Z  do ad ap tera  sp rze ­
dam . B 0 IM 6 W  16, I I .  p ., m . t r z y .

S P R Z E D A M  okazy jn ie* ’ p iękne fu tro  
m ęsk ie, b re itsch w an z b rą zo w y , lu źny, 
m odn y , k o łd ra  pu chow a n ieb icsko-z lo - 
ta , obrus 12-to o sob ow y  haft a n g ie l­
sk i, k o ron k i ręczne, p ow lo c zk ę  na 
p ie rzyn ę , Jag ie lońska  11 a, I I .  p. m . 8.

R O W E R  m ęsk i sp rzedam . L ia t j  do 
Adm.- G az. L w . 17ICO

A C O R D E O N  4-ro g ło s o w y  120 b asow y  
o k a zy jn ie  sp rzedam . Ł y cza k ow sk a  43, 
m ieszk . 2 w  godz. 19— 20. 17690

S P R Z E D A M  ub ran ie  c za rn e  na  w y ­
sok iego  p ra w ie  now e B a rto s za  G ło­
w a ck ie go  11 a, I .  p ., m . 12. 17221

O K A Z Y J N IE  sprzedam  u b ran ie  c z a r ­
ne u żyw ane i łó żk o  b laszane. L w ó w , 
ul. Ś w ię to k rzy sk a  40 m . 3. 17439

S P R Z E D A M  w ózek  g łęb ok i K on kon . 
stan  ba rd zo  dob ry  i m esz ty  żó łte  
n r  40, p r a w ie  now ę. Od 2 do  7 ul. 
K r ó lo w e j J a d w ig i 24, m . 4. 17156

K U P IĘ  lod ow n ię  m a łą , le tn ie  ja^ne 
spodn ie, ś red n ie . koszule spo rtow e  
n r  37. N a  B a jk ach  7, m . 8. 17152

O B R A Z : Ż ó ra w sk iego , G órsk iego , —  
N o w a k a , D z ik ow sk iego . W y g r z y w a l-  
gk ie g o  sp rzed am  L w ó w , ul. H en in g a  
40 m. 1 od  god z . 12— 14 i od  18.

A D A P T E R  P E I L A R D A  w zm acn ia cz  
sp rzedam . H e n in g a  40, m ies zk a n ie  4 ; 
od godz. 12— 14 i od 18 17184

S P R Z E D A M  w zm a cn ia c z  d o b ry  1 u- 
b ran ie  d la  ch łopca . P e łte w n a  23, —
I .  p  . m ies zk a n ie  13. 17188

K U P IĘ  z e g a rek  k ieszon k ow y  S ch a ff-  
hausena n ow oczesn y  z ło 'y  n ie  k ry ty  
Z g ło s z . G az. L w . n r . 17197

S P R Z E D A M  d w a  u b ran ia  jed n o  n a  
w z ro s t  ISO cm . k o lo r  s ta low y  w  pa­
sk i, d ru g ie  ja sn e  na ś redn iego , u lica  
Ł y c za k o w sk a  70, m  p ięć . 17204

K U P IĘ  en cyk lop ed ię  „ ś w ia t  i  Ż y ­
c ie ”  o ra z  s za fk ę  b ib lio teczn ą , d ob rze  
zap łacę . Ż ó łk iew sk a  139, I I .  p ię t r o ;  
m ieszk . 12, gan ek , lew o . 17161

K U P IĘ  p ra w d z iw y  p ersk i d y w a n  i 
p ra w d z iw y  m ostek  w  b a rd zo  dobrym  
s tan ie . L is to w n e  o f e r t y :  S try jsk a  46c 
m ieszkan ie  ośm . 17237

P I A N I N O ,  fo r te p ia n  k r z y ż o w y  z a ra z  
ku p ię  w p ro s t od w ła ś c ic ie la  —  p lac 
M a r ia ck i 10. m  12, I I .  p ., gan ek .

K U P IĘ  z a ra z  m aszyn ę S in g e ra  k r y ­
tą  w  dob rym  s tan ie  w prost od w ła ­
ścic ie la . Sob esk ie go  2, m ieszk . 12 ;
I I .  D.. g a n ek . 17233

K U P IĘ  p o lsk ie  p ły ty  g ra m o fo n o w e  
w  dob rym  stan ie  d la  w ła sn ego  u ży t­
ku. L w ó w . Z im o ro w ic z a  17, m ieszka  
n ie  15 a. od 16— 19. 17247

S P R Z E D A M  cza rn e  p a lt0 m ęsk ie  w  
dobrym  s ta n ie  M a rc in a  14, m . p ięć

S P R Z E D A M  2 k o łd ry  jed w ab n e , k o ł­
d erk i do w ó zk a  i m a te ra c  ro zh a ro - 
w y . ul. Ł y c za k o w sk a  89. m  c z te ry .

n A R M O N IĘ  ch rom a tyczn ą  d w u g ło ­
sow ą  na sto basów  n ie  d ro g o  sp rze  
dam . od godz. 14— 16, ul. Ż ó łk ie w ­
ska  61, I I .  p., m. 9. 17209

S P R Z E D A M  n ow e spodn ie i bucik i 
n a rc ia rsk ie  N » 42 w  b a rd zo  d ob rvm  
stan ic, S zym o n o w ic zó w  14. F rc y . 17380

S P R Z E D A M  fu tro  d a m sk -e e le ga n c ­
k ie  kołnier-- sk an k ow y  k loszow y . —  
G ródecka  31. b ram a  I I I  d rzw i 138, 
(d o m y  k o le jo w e ).  17429

S P R Z E D A M  p rze śc ie ra d ła , obrusy, 
su kn ię  w e łn ia n ą  cza rn ą . torebkę 
dam ską. W szy s tk o  n leu żyw an ć . *L is ty  
Gaz. L w . n r 17265

S P R Z E D A M  stik ienk-, b lu zk i, p an to ­
f le . —  L w ó w , ul. K ę tr zy ń s k ie g o  77, 
r ó g  B iliń sk ich  p ra w y  p a r te r  —  od 
g o d z in y  d ru g ie j  do p ią te j.  17338

U B R A N IE  w iz y to w e  d la  n is k ie g o  —
(c r e p e ) ,  spodn ie  w  p ask i p ie rw s zo ­
rzęd n y  ga iu n ek , now e sprzedam . —  
L w ó w ,  K ośc ie ln a  6 m . 2. 17334

K U R IĘ  dam sk ie  fu tro  p o p ie lic e  a lbo  
n u rk i w  d ob rym  s tan ie . Z g l. p isem ­
n ie a lbo  osob iśc ie  R es tau rac ja  k o le jo ­
w a  K rasn e . 17368

L E K A R S K IE  in stru m en ty  g in ek o lo ­
g iczn e , także  inne kup ię. P iek a rsk a  
d w a d z ie śc ia , I. p. d r z w i 4 17367

S P R Z E D A M  je s io n k ę  m ęską  g ra n a to  
w ą , c z a rn y  p ła s zc z  w io sen n y  dam sk i 
k o łn ie r z  w yd ra , sp o rtow y  bez k la p ; 
w zros t ś red n i, s tan  p ie rw s zo rzęd n y . 
Z ie lo n a  48. m . 1. 17405

K U P IĘ  p ó lb u c ik i c za rn e  n r. 42— 43. 
L w ó w ,  ul. R om a n ow  c za  16 m ieszk . 
6 I I  p. lew o  od 4— 6-te j. 17463

S P R Z E D A M  zupełn ie  n ow e  e legan ck ie  
ubran ie jasne. W ia d o m o ś ć : R es tau ra ­
c ja , W ien e rs tra sse  6a. 17437

K U P IĘ  Ilu ck e l 56-57, sk an d yn aw y  
45.-46, ubran ie jasne w ysok ość  (182) 
n a jlep szy  stan. R es tau rac ja  W ie n e r ­
strasse 6a. 17436

S P R Z E D A M  p a n to f le  n r 35 b rą zo w e  
now e. W in o . P o la  7 m ieszk . I .  17432

S P R Z E D A M  u b ra n ie  m ęsk ie w  b a r­
dzo  dobrym  s tan ie  i buc Dci na 2-1 et. 
m ięd zy  godz. 2— 7, Ł y cza k ow sk a  47 :
I I I .  p.. d r z w i 8. 17007

K U P IĘ  N A T Y C H M IA S T  a ta r te r  do
au ta  m ark i ,,V o u x -h a ll"  4 -ro  c y l in ­
d ro w ego . W ia d om ość ; Deutscheg L e -  
bcn sm ittc lacsch ó ft, R in gp la tz  15. od  
g od z. 9— 9.30 i od 18— 19 w  b iu rze

U B R A N IE  p op ie la te  b ie lsk ie  na  w y ­
sok iego  tren cz  B u rberys  t  podp inką , 
s an d a ły  m ęsk ie  43, ten isów k i b ia łe  
sp rzedam . P ie k a r s k a  45, m . 4. —  
od 6— 8 w iec zo rem . 17459

K U P IĘ  p a n to fe lk i dam ak ie  n*. 64
(n ie  c za rn e  i n ie  g r a n a t )  na  s łu pko ­
w ym  obcasie  lub korku , n a jch ę tn ie j 
n ow e , o ra z  sukienkę k w ia tow ą . —  
K o ch a n o w sk iego  42 m . 4. 17445

K U P IĘ  s tó ł 1 k rz e s ła  ja d a lń  i ane. 
L w ó w , J a sn a  3 m ieszk  4. 17448

S P R Z E D A M  w ó zek  sp o rto w y , łó ż e ­
czk a  d z  ecinne, łó żk o  m e ta lo w e  sp rę­
żyn ow e , K och an ow sk iego  55. m . 4.

S P R Z E D A M  k o łd rę  w  ba rd zo  dob rym  
gatunku  b rok a t, becik. rzeczy  d la  
d z iecka  do roku. K U P I Ę  p ła s zc zyk  
do 2 la t (b ia ły ,  n ie b ie s k i) czapeczkę. 
H ila ro w ic za  39, m ieszk . 3

S P R Z E D A M  m aszynę do szyc ia  1 du­
ży  k ilim  persk i. S try jsk a  52, m ieszka ­
n ie  13 (b lo k i )  17512

P4CIYNIA kamienne
W„i.£KZ£ porcelanowe J*
MISKI, g a rn u s z k i .  ^  t e  
FKfiBY d o  f a r b o w a n ia

r ia ió w  i ja j —  „łV jt ' 
PASTY d o  o b u w ia  we 

k ich  k o lo r a c h  —  . .
SZCZOTKI r ó ż n e g o  rodźaj“ 
ŚBC3K! 00 PRANIA, ^ oC[ecl

- n i a  i c z y s z c z e n i a  P °  ^  

w wielkim wyborze 
sezon świąteczny a • ||

R O M A N  S Ł O B O D Z I *  
L w ó w ,  Krakowsko >'
Telefon  236—71.

Maty trzcinowi)
wagonowo —  drobnic0**

dostarcza . i
d/h Marian Kolczyk*
Warszawa, Śniadeckich

Telefon nr. 8.43-00. .

P A T E F O N  w a liz k o w y  p ie rw s zo rzę d ­
ny ..P a il la rd ”  sp rzedam . L w ó w ,  ul. 
K o ch a n ow sk iego  79'6a I I  p. 17438

S IN G E R A  m a szyn ę  p le rS e len low ą  —  
(C7yje  p ie rw s zo rzęd n ie ) sprzedam  —  
B iliń sk ich  20 r ó r n y  d z io n e k .  17553

E L E G A N C K IE  p a n to fe lk i zam azow « 
r e n i fe r y  n r  36 i la k ie ro w e  n r  38 —  
rorzedam . —  B iliń sk ich  n r  20 —  
g ó r n y  d zw on ek . 17554

U B R A N IE  a n g ie ls k ie  ja sn e  —  p a lto  
le tn ie  g ra n a to w e  na ś redn iego , stan  
p ie rw s zo rzęd n y  *p rzed am . G ro ttg e ra  
irześć. I I I . ,  o f ic y n y . N a ta n k o w a  od 17

K U P IĘ  nocną sza fkę jasną god z . 12-3 
P a u lin ó w  3, m ieszkan ie  3. 17523

K U P IĘ  K A P E L U S Z  w e lu ro w y  p o p ie  
la ty  (m ę s k i) n r  58— 59 w  b a rd zo  do 
h rvm  a tan ie  Z g ło s z e n ia ;  Sykstuska  
n r  1. f irm a  O h łab iak . 17557

K U P U J Ę  zu ży te  k lis z e  re n tg e n o w ­
sk ie , ce lu lo idow e, p ła cę  n a jw y ż s z e  
ceny, ul. Ś n iadeck ich  8. m . 2. 16541

P I A N I N O  p ie rw s zo rz ę d n e j m a rk i —  
sprzedam . N o w a ck i, P iłs u d s k ie g o  17.

S P R Z E D A M  k rym kę  na  w ysok ą , ul. 
D w e rn ick ie g o  46. 1— 3. 16418

P I A N I N O  - F O R T E P IA N  k rzy żo w y  
kupię za ra z . N o w a c k i, L w ó w . u lica  
P iłsu d sk ie g o  17. 15259

S P R Z E D A M  czó łen k a  g ra n a to w e  —  
sp o rto w e  ż ó łt e  nr 36, c za rn e  pó łbu - 
cik t n r 41 ; Qd 4— 6. K och an ów ek  i ego  
1 73, p a r te r  p r z « *  p od w ó rze , gan ek
d rzw i n r  4 16861

O B R A Z Y  K U P IĘ  —  P R Z Y J D Ę  DO  
D O M U . L i « t y  G iiz. L w .  n r 16628

S P R Z E D A M  m aszyn ę p ie rśc ien iow ą , 
ul. H a lick a  15, m. ośm , I I I .  p. 16926

O B R A Z Y  K U P IĘ  po lsk ich  a r ty s tó w  
O fe r ty  Gaz- L w . nr 16626

P A T E F O N  sa lon ow y  p ie rw szo rzęd n y  
sp rzedam  L w ó w  ul. K och an ow sk iego
1. 79T,a —  I I  p ię tro . '  17572

S P R Z E D A M  z ? °ty  dam sk i zega rek  —  
t r o n c * ; b edn arz. W o ły ń s k a  ośm .

K U P IĘ  p ła s zc zyk  1 ubranko d la  
ch łop czyk a  4 -le tn iego . Sk lep  fa rb o w y  
L w ó w . t»l. T o k a rz e w s k ie g o  1. 16871

K U P IĘ  c zó łen k a  g ra n a to w e  łub brą- 
n ow e sp o rtow e  n r 37. 2 suk ienk i jed  
w abn e  \ 1 w e łn ia n ą  n ieb ieską, ga - 
zó w k i o ra z  b ie lizn ę  dam ską  —  stan  
p ie rw s zo rzęd n y . T a ta rs k a  2 a. I.  p. 
m ieszk , 7. Z g ło s zen ia  od 4— 7. 16865

F A B R \ rK A  m e ta low a  ..P o lm et** ■—  
L w ó w . N o w a  R zeźn ia  25, pos iada  na 
sp rzedaż  4 lam py  p rzed w o jen n e  na f- 
tow o  - ża ro w e  „ D e l f i n "  a 8bo św iec  
I 1-ną dużą ka rb id ow ą . 16873

M O T O R  b en zyn o w y  45 K M  lekk i 
s ta ty ln y  z kołem  pasow ym  sp r z e d a ; 
K o m isa ry c zn y  za rzą d  U n ia  S tra ża c ­
ka. P i ja r ó w  36. 16768

S P R Z E D A M  bu ty ,  c h o l e « » f ' J o J
zow e  n r 43, u b ran ie  na średO*
dam sk i p łaazcz. W i a d o m o ś ć

P o d le s k ie g o  7, m. 4, </i t -

---------------------
K U P IĘ  5 do 6 kaset do 
„ L e i c a "  Z b o ro w sk ich  12, tn.

K U P IĘ  bordo w e lu ro w y  kaP*^1̂  
kap lin , ui. N o w y  ś w ia t  14,

S P R Z E D A M  dam ską p e le ryn * 
w ą . F ra n c is zk a ń sk a  7, H I .  P ^... ■— ■ ii —— ,
K IO S K  O A B I .O T K Ę  na
sp rzedam . L is top a d a  79.

K U P IĘ  2 ryt?!© na 4 m . 2 ® , . ' ^  
desk i na  pa rkan . —  OseO" 
sześć —  sklep.

S P R Z E D A M  mn-BT.ynę S in g e r *  *  ( f *  
w  ba rd zo  dob rym  s tan ie , P .  $o a 
r ia ck i 10. I I .  p ., m . 18, od 
— — — ....................     " " i r l
D O  sp rzed a n ia  a p a ra t b u f® ^ ^ ,  ^  
w yrobu  w od y  sod ow e j i lem on’ 
W ia d o m o ść  L w ó w , u l. Kości®11 ̂
I V .  p ., m ieszk  14.

D IA I .Y  p la , ic z  dam sk i » p r * ed*JW  
O sso liń sk ich  15. m . trzy .

p 8 y w  a ł j>v
P A N I  d o k to ro w a  S T A N I Ą *  <  
C Z A C H U R S K A  a lbo  je j  K r* ! ^ i * tJj 
zechcą w  w a żn e j sp raw ie  ® 1**
z g ło s ić  s ię  w zg lęd n ie  /
ad res  ce lem  lis to w n e g o  
w a n ia  s ię  —  K a rc z o w a  — * ^
W ę g liń s k ic h  15, p a rte r .

F R Y Z J E R K A  J a d z ia  
P .  T  K lien te lę . że  p ra c »J e fjPJj 
p r z y  ul. R u io w s k ie g o  czterY® \ v ^
W o jc ie ch o w sk i.

U W A G A !  P a n ią , k tó ra  d n i £  
b. r . ok o ło  Koda 20.30
jed y n k i k o ło  b. K a w ia rn i ^  V\g, 
s k 'e j a w ys ia d ła  na p r z y s f fn % 
ul. H o ló w k i proou ten . _kt° TL 0 tfl°A)
w odu  v is  m a jo r  n ie  m ia ł 
p o zn a n ia  J e j (c z e g o  ba rdz® Pjfl< U
o  kon ieczne sk om u n ik ow an ie
do  A d m . G az L w . 17560

c z A  G I N I E

. -ie- u e * *

O S O B A , k tó ra  podała  rfc
D A N U C IE  S IK O R Z A N C E . hV
dać sw ó j ad res  a lbo  z g l ° sl jw S i?
D ra  L a p ie r r e ’ a, L w ó w ,  *** 1“  ^
n ow sk iego  1. 14 I I  p ię t r o .

M A Ł Ż E Ń S T W A
t*1' /

P R Z Y S T O J N Y ,  in t e l ig e n t n y * .^  

k a w a le r , na dob rym  5tan^rtfl.tT \v  
z a w rz e  zn a jom ość w  celu  .u i
n ie  ku ltu ra ln e  i ładne, P ra^ 
m ien ić  s za re  ..D z iś *  na nflpi 
„ J u t r o ”  zechcą ł a s k a w ie
N IE A N O N IM O W O  G azN IE A N O N IM O W O  G a z ___ ^

D W IE  m ło d e -P a n ie  . . S e n t y ^ 1, ^ ; !  
pragną  poznać d w óch  in tp1 
P a n ó w , d la  spędzen ia  m iły  . ^ o  
w  ce l. m a tr  L is ty  proszę ń\
do b iu ra  R ek lam y S yk stu s**^  f • . 
księń -TO w cj nocy  i jzw iazdk1 .

tl-
l 1̂  \V

Reda ki ja o rz v im u le  *d TjjJJiP
R ęk op isów  nie sw racam y  K f v
ny: S ek re ta r ia tu  2»*2 23 ' A ?
M5 21 Działu  ogłoszeń  
te rm in ow y  druk  oałoszeń  . f i  ^
tw o  nie odp i w iad a  f )rU cnk0l* 

Lwowskiej*' Lwów. ul- 5


